
D zis ie js zy  num er zaw iera 10 sir. w raz z  rintiaihiem nietizieinym

SŁOWO POLSKIE C E N A
NOMERU
6  xł

ROK II WROCŁAW, NIEDZIELA 22 CZERWCA 1947 ROKU

Trzeci dzień obrad Sejmu
NR. 169 (225)

SPÓR O SYMBOLICZNA ZŁOTÓWKĘ
% *

Wielka debata nad rozwojem szkolnictwa

A .

w M a . rocznice. m m h
X I V  Z j a z d  P r a c o w n i k ó w

P r z e m y s ł u  P o l i g r a f i c z n e g o
Wrocław, miasto, w którym ukazał się pierwszy druk poi 

ski -=- wita dziś w swych intirach 3.000 uczestników XIV 
Zjazdu Przemysłu Poligraficznego ze wszystkich ośrodków 
Polski oraz 70 delegatów zagranicznych. Zjazd odbywa sic na 
Dolnym Śląsku, którego przemysł poligraficzny w oparciu o Ii 
ezne zakłady graficzne rozw i ja się'coraz pomyślniej. Na Dol­
nym Śląsku W Nowej Rudzie powstała pierwsza szkoła prze­
mysłu poligraficznego, którą uczestnicy Zjazdu zwiedzą w dniu 
jutrzejszym.

Otwarcie Zjazdu odbędzie się o godzinie 10 rano w sali 
Teatru Państwowego przy ul. Świdnickiej. W  części artystycz 
nej wystąpi orkiestra Filharmonii Wrocławskiej oraz chór.

Obrady zjazdowe rozpoczną się we wtorek w sali Hoiciu 
j  „Polonia".

I na, sskodłhca dla robotników, dla 
i pracodawców i dla całego kraju"
I Prezydent ostrzegł, że tego rodzaju 
| prawodawstwo podzieli naród ame­

rykański na dwa wrogie obozy'.
I Jeśli wywiąże się konflikt — mó­
wił prezydent — jeśli ustawa ta po 
sieje ziarno niezgody, ucierpi na 
tyra nasza jedność i nasza siła. 
Je*: jeszcze czas. al>y wprowadzić 
postępowe, konstruktywne ustawo­
dawstwo w czasie obecnej sesji” .

W  kołach politycznych potwier­
dzają się komentarze, że obecne sta 
nowisko prez. Tnunana spowodowa 
ne zostało naciskiem związków za- 
wodówi/ch i organizacyj społecz­
nych, które sprzeciwiają się kate; 
gorycznie wprowadzeniu ustawy. Z 
drugiej strony prezydent starał się 
uzyskać większe szanse dla partii 
demokratycznej w przyszłych wy­
borach. Komentatorzy twierdzą, że 
Truman swym gestem chce pozba­
wić Wallaęehr i jego zyojeńnikćw 
podstaw do krytyki, iż partia de­
mokratyczna staje się coraz bar­
dziej reakcyjna. Ci sami komenta­
torzy zwracają uwagę, że tak jak 
to stwierdził senator republikań­
ski Taft. Truman jest w niezgodzie 

tnie tylko z Kongresem, lecz także 
z. większością swej własnej partii 
demokratycznej. 5

C zjj v e to  p o m o ż e
LONDYN, (PR) — Senat a mery 

kański obraduje nad ustawą aiity- 
Tobotniezą, ograniczającą działal­
ność Związków Zaw. Jak wiadomo, 
prezydent Truman złożył veto prze 
ciwko tej ustawie nazywając ją  nie 
spraw.iedliwą. Ustawa ta, która 
■została już przyjęta przez Izbę Re 
■prezentantów. o ile zostanie, za 
twierdzoua większością dwóch trze 
c-ich głosów przez Senat, wejdzie w 
życie pomimo veta- prezydenta.

Wóbee powyższego ministrowie 
Rerin ‘ 3 Bidault proponują7 zwoła­
nie rady ministrów 3-cli- mocarstw 
w ciągu przyszłego tygodnia, roz­
poczynającego się z dniem 23 czerw 
eą, w miejscu, które będzie uważa­
ne za najwygodniejsze dla przepro­
wadzenia narad.

Ministrowie Bevin T Bidault ze 
swego punktu widzenia uważają, że 
najwygodniejszym miejscem byłby 
Paryż lub Londyn. Jeśli min: k o ło  
to w jest zdania, że na przeprowa­
dzenie konferencji byłoby dogodniej 
sze inne miasto europejskie, to min. 
*Bevrn i Bidault przyjmą propozy­
cję z zastrzeżeniem, że miasto, to 
będzie na połowie drogi, między Lo-n 
dmiem a Moskwą.

LONDYN (PAP). -— Korespon­
dent agencji Reutera douasi z Mo­

skwy, że odpowiedź ministra Moło- 
towa na propozycje odbycia współ 
nej korespondencji w sprawie pla­
nu Marshalla, wysunięta przez mi 
nistra Bevina i Bidault — oczeki­
wana jest w poniedziałek 23 czerw ! 
ca. 1

w kraju i dla kraju. Nie będziemy 
szczędzili wysiłków, by położyć 
kres tendencjom emigracyjnym, 
nasz głos ma sens moralny i poli­
tyczny — stwierdza mówca! — daje 
świadectwo godności ludzkiej i ide- 
owęj. Wierzymy, że zagadnienie ży- 

(Dalszy ciąg na sir. 2-giej)

grożeniem pokoju i powinno być z 
całą energią odpierane. Docenia1 
my wysiłki Rządu .idące w kierun­
ku wytępienia antysemityzmu. Na 
tym odchiku powinna istnieć fron­
towa walka z antysem ityemem. 
Wierzymy w szczerość apelu do lud 

_'ności żydowskiej, b y  pracowała tu

W obronie przed własną partią
Truman chce sobie pozyskać świat pracy

WASZYNGTON. (A PI) — Po 
odrzuceniu przez Izbę Reprezenfań 
tów veta prez. Trumaną w sprawie 
ustawy antyrobotuiezej — prezy- 

jdent wygłosił przemówienie przez 
radio, w którym raz jeszcze stwier 

! «lził, iż ustawa tą jest skandalicz­

no, ao ogłoszono w prasie, oraz 
zapytał, czy Rząd Brytyjski po­
siada bardziej wyczerpujące in 
formacje w tej sprawie.

Am basador Pełerson odpow ie 
dział, przecząco ' na to pytanie. 
W  związku z tylu min ikter M o‘  
łotow  ośw iadczył am basador o- 
wi brytyjskiem u, że ze względu 
na niewystarczające inform acje, 
jakie ma do dyspozycji Rząd 
Radziecki, nie m oże on nakazieI ,

! w yrazie  swej opinai w tym 
przedm iocie, ale że Rząd Ra­
dziecki jest iiątiirałnie za en ter tr 
sowamy w uzyskaniu bardziej 

; w yczerpujących  inform acji.
|- T ego samego dnia francuski 
charge d ‘affai,res w M oskw ie 
Chanpeintier odw iedził w icem i­
nistra spraw zagranicznych ' 
ZSRR Malika i złożył oświad­
czenie analogiczne do oświad­
czenia am basadora Petersooa,

Am basador Peters.on również 
odw iedził wiceministra Malika 
i wręczył mu podobną notę. W i 
oem inisłer Malik powiedział
charge d ‘aiffaires Gharpentier i 
amb. Petersonowi, że propozy­
cje Rządu Brytyjskiego i Frair 

j cuskiegw zostaną przekazane 
' Rządowi Radzieckiemu.
| Obecnie p ropozycje  te są roz 
i ważaine przez Rząd Radziecki." 
j IV nocie powiedziano, że Marshall 
; nie zwrócił się z- propozycją 
i do rządów europejskich, ale ic 
! swym oświadczeni u wskazał wyraz 
i nie. by inicjatywo planu odbudowy 

Europy wyszła ze strony państw 
europejskich. Gdy plan zostanie o- 

! pracowany Stany Zjgdn. dostarczą 
środków na wykonanie go.

Rządy W. Brytanii i Francji u- 
ważają* że jest sprawą konieczną 
stworzenie programu odbudowy 
Europy. Rządy Wielkiej Brytanii i 
Francji uważają, że konieczne jest 
przejawienie b. szybkiej inicjatywy 
wobec sytuacji, w, jakiej zna jduje 
się Europa. Zdaniem rządów fran­
cuskiego i brytyjskiego, inicjatywa 
powiuna wyjść ze strony 3 głów­
nych mocarstw europejskich. j

MOSKW A (PAP). —  Agencja 
Tąss ogłosiła komu milka I w spra 
wie plarai MairsbaHa. K om uni­
kat Agencji Ta.ss oświadcza m. 
in.: „  K om entując deklarację
Marshalla prasa am erykańska ■ 
podkreśliła, że chodzi tu O kre 
dyt w sumie kilku miliardów 
dolarów dla krajów europej­
skich.

Prasa ta nie podała je d n a k ' 
żądnego kom entaiza na temat i 
warunków tego kredyłr. Nie ir !
czyniono też żadnej wzm ianki • 
o stanowisku ONZ w obec tej 
kwestii. W  dniu 17 czerw cą a-m 
basador brytyjski w M oskw ie ' 

- sir Maurice Pełerson odw iedził 
m inistra7 spraw  zagrauiczn\:U  
ZSRR Moto*owa i złożył nastę­
p u jące  ośw iadczenie: „Jak  wia­
dom o Rządowi Radzieckiem u, 
Rząd J. K. M. jest bardzo zain 
teresowany kwestią odbudow y j 
ekonom icznej Europy. P ropozy j 

"c ja , jaką uczynił Marshall w . 
swym  "ostatnim  oświadczeniu, 
że kraje europejskie pow inny 
pow ziąć inicjatyw ę przygołow a 
nia planu odbudow y, stwarza 
nową nadzieję, że będziem y mo 
gli dopom óc przezwyciężeniu 
europejskich  trudności gospo­
darczych . Jednocześnie Rząd 
J. K. M. uw aża za sprawę nie­
zm iernie pilną, by  państwa e* 
uropejskie przedstaw iły jakiś 
konkretny plam, który można by 
przedyskutow ać m ożliw ie naj­
rychlej ze Stanami Z jed n oczon y  
mi. Kwestia ia posiada charak­
ter ekofiomiezny, a nie puli tycz 
ny.

Rząd J. K. M. byłby szczęśli­
wy, gdyby otrzym ał sugestie 
Rządu R adzieckiego, jakie uwa. 
ża on za w skazane w związku 
z p rop ozycją  Sianów Z jednoczo 
nych.

Minister Mołoto-w odpow ie­
dział sir M aurice Petersonow i, 
że wszystkie informacje, jakie 
Rząd Radziecki ma do swej dy 
spuzyeji, ograniczają się do te-1

ffiti. Ifofoloit o |vltMSWŚ$* HiyrsIiigffCT;

Nie możemy narazie wyrazić opinii
Propozycja; Z a z t f  na połowie tórog? między Londynem a Moskwą

W  chwili, gdy piszem y te 
słowa, plenum Kom itetu S ło­
wiańskiego baw i już w  K ra­
kow ie, na ostatnim etapie 
sw o je j w izyty w  Polsce. W e 
W rocław iu ściąga się sztanda­
ry i transparenty, miasto po­
w raca  do sw7ego norm alnego 
w yglądu. Praca, która ani na 
chw ilę nie została przerwana, 
toczy się dalej.

Nasi słowiańscy goście przy­
b y li do  W arszawy, do Łodzi, 
aby poznać nurt życia now ej 
Polski. D o W rocław ia przyby­
li, aby poznać prace polską.
*  w ypow iedzi ich mażemy w y 
wnioskow ać, że pojęli dobrze 
rolę W rocław ia: miasta, któ-

i re staje się sym bolem  p--aey 
i niezniszczalnej w oli tdbudo- 
wy

D o naszego miasta przyby­
w ało  już w ielu dziennikarzy i 
m ężów  stanu zza granicy, 
przybyw ały w ycieczk i litera­
tów  i techników. Pom im o ich 
podziwu i ca łe j serdeczności,
* jaką się do nas odnosili, zaw 
sze w yczuwaliśm y pewną kon 
w encjonalność powitań i p o ­
żegnań. Tam ci indzie przyjeż­
dżali jako obserw atorzy. Nasi 
przedw czorajsi goście przyby­
li jak o przyjaciele.

i Nic w ięc dziwnego, że w
ciągu kijku zaledwie minut
odnaleźliśm y w spó,ny język, 
który ułatwił nam nie tyiko 
porozum iewanie się, ale także 
nawiązanie jak  najserdeczniej­
szego kontaktu. Słowiańscy
goście przeważnie bawili w e 
W rocław iu po raz pierwszy. 
Po raz pierwszy delegaci całej 
Słow iańszczyzny przybyli do 
W rccław7ia jako do sw ojego.

i słow iańskiego miasta, które 
jeszcze dw a lata temu było 
miastem niemieckim .

T o też zdum ienie ich gra­
niczyło z szczerą radością. 
Przekonali się w szyscy, że O- 
dra stała się już raz na zaw ­
sze rzeką słowiańską, rzeką 
polską i że świat słowiański 
w ykazał ogrom ną energię nie 
tylko w  w alce z Niemcami, 
aie także w zagospodarowy­
waniu ziem poniemieckich. 
Z iem ie Odzyskane są dz:siaj 
bow iem  nie ty ( k o  sym bolem  
Polski, ale sym bolem  całej 
Słowiańszczyzny, podobnie jak  
granica^ Polski mad Odrą i Ny­
są  jest granicą całej Słowiań­
szczyzny.

Przyw iodła nas tu niechęć 
ekspansji, im perializm u, ra­
sizmu. Te hasła obce są naszej 
naturze. To, że W rocław  jest 
dziś kw itnącym  miastem pol­
skim. to, że m iliony ludzi zna­
lazły na tych Ziemiach sw ój 
dom i cbleb , jest dow odem  
prężności naszego narodu, a 
tym samym wszystkich naro­
dów  Słowiańszczyzny,

Jedna m g ś l  i jeden jęz)?k

Ca daiAK ni&tóa

syntetycznym ustosunkowaniem- się 
, tJo poszczególnych resortów w z wią 
. zku 3 ich dotychczasową działalno­
ścią.

Walka z antysemityzmem
Poseł Szutdenfrei ■ (BUND) 

stwierdza,-iż ustosunkowanie się 
pracującej ludności żydowskiej jest 
zasadniczo pozytywne do Rządu i je 
go przcdłożeii.

Pragniemy brać i bierzemy u- 
i dział w rozwoju Państwa. Chcemy 
; brać udział w tych pracach tu na 
j miejscu, w nowych warunkach po- 
, litycznych, jako pełnoprawni Gby- 
i watełe.

Ziemie Odzyskane stały -się no- 
: wym ośrodkiem osiedlenia i pracy 
: dia ludności żydowskiej, I ludność 
| ta wznosi tam swój wkład. Kwestio 
: nowanie granic zachodnich jest za­

du winny być poparte przez całe 
społeczeństwo. Jako przedstawi­
ciel wsi, apelował o  opiekę dla in­
teresów rolnictwa nie mniejszą, niż 
dia przemysłu. ,

Polemika 
: posła Hochfeida

z Ż u ła w sk im
W imieniu PPS przemawiał po­

seł Bochfetd. Błyskotliwe to przemó 
wienie składało się z trzech zasad­
niczych części. Pierwsza zawierała 

! uwagi ogólne na- marginesie zasad 
■polityki wewnętrznej i- zagranicz­
nej, przedstawionych w ccpose pre­
miera.

Druga część — to polemika z 
wczorajszym wystąpieniem posła 
Żuławskiego.

Część trzecia przemówienia była

■WARSZAWA. (PA P) — W  dniu 
21 hm. w dalszym ciągu debaty nad 
expóse premiera Cyrankiewicza i 
sprawozdaniem komisji skarbowo- 
budżetowej o  preliminarzu budżeto 
wym, jako pierwszy przema wiał po 
scł Witaszka (PSD N, Wyzwole­
nie). Motywując swoje poparcie dia 
budżetu i polityki Rządu, mówca 
stwierdził, iż wszelkie wysiłki Kzą-



le li ttaie nod rozwolen) s ziin a
(dokończenie ze str. 1-ej) |

dowalcie będzie rozwiązane w at-, 
Biosferze demokratycznej. Jednoczy ! 
Biy się z głosami PPS — kończy 
poseł Szuldenfrei.

150 zjednoczeń 
to za dużo

Poseł Tilgner (Str. Pracy) stwier 
izu , że zrównoważony budżet zesz­
łoroczny i preliminowana na rok 
Nadwyżka budżetowa, są to rzadkie 
osiągnięcia. Budżet jest odbiciem1 
tętna życia gospodarczego. Poseł 
Tilgner apeluje o zwiększenie wy­
dajności pracy obywateli we wszy 
Stkich dziedzinach i sektorach, w y-.

Iaża pogląd, że w resorcie Min. 
Ikarbu i Min. Przemysłu i Handlu . 

wydajność ta nie jest zbyt duża,; 
Stąd też rozszerza się cały sektor i 
państwowy. Wysokie koszty pro­
dukcji, odbiją się na poziomie ży­
cia szerokich mas. Mówca uważa, 
ie  150 istniejących w Państwie zje- 
dnoczeii, jest to cyfra stanowczo za 
ima.
' Następnie poseł Tilgner przecho­
dzi do omówienia zagadnień rzemio 
sta. przemysłu i handlu w sektorze 
prywatnym. Ubolewa, że inicjaty­
w ie prywatnej nie dostarczono na 
czas odpowiednich kredytów. Poseł 
.Tilgner apeluje o utworzenie podse 
kretariatu stanu dla spraw prywat 
Heco przemysłu, rzemiosła i han­
dtu przy Min. Przemyślu i Handlu.

Przechodząc do zagadnień rolni­
ctwa poseł Tilgner domaga się in­
tensyfikacji prac rolnych, ummo- 
pnełnienia tych prac i odciążenia 
przeludnienia wsi. Jest zdania, ż e ' 
eały przemysł rolny potcinien struk 
tarninie podlegać Min. Rolnictwa 
f być wyłączony * Min. Przemysłu 
i  If-i młlu.

Poseł Strzałkowski (Str. Demo­
kratyczne) : aby rewolucja przeży­
wana obecnie przez społeczeństwo 
polskie, była rewolucją pełną, musi 
wkraczać w dziedzinę ducha i  spo­
wodować zmiany w dziedzinie kul­
tury. W  dziedziny1 te wkroczyły 
»owe grupy: robotnicy i chłopi.
Zdaniem mówcy, za mało się jed­
nak podkreśla rolę inteligencji po­
stępowej w tworzeniu nowych war­
tości kulturalnych. Poseł Strzał­
kowski twierdzi, iż należałoby od­
wrócić kolejność zagadnień wysu­
niętych przez premiera. Zaraz po 
sprawach zagranicznych, wojsku i 
odbudowie powinno się postawić za 
ga dnienia oświaty j. kultury naro­
dowej.

Pierwszym etapem na drodze do 
powszechnej kultury narodowej 
j#st tworzenie przedszkoli i odświe 
ienie kadr nauczycielstwa szkół 
podstawowych — nowym elemen­
tem. Łączy się z tym proces demo­
kratyzacji szkoły. Konieczna jest 
rozbudowa sieci burs dld dzieci wsi 
i  małych miasteczek. Budżet na ten 
cel jest zdaniem mówcy — za ma­
ły. Stan szkolnictwa zawodowego

daje podstawy do zadowolenia. 
Mówca z uznaniem wita powstanie 
wstępnych kursów przygotowaw­
czych. Kursy wstępne dla szkół 
wyższych wykazują 80 procent mło­
dzieży robotniczej i chłopskiej. Po­
seł Strzałkowski domaga się szero­
kiej pomocy dla młodzieży akade­
mickiej, a przede wszystkim budo­
wy domów akademickich. Cały pro­
blem wychowania przyszłych poko­
leń powinien znaleźć się w rękach 
Państwu, w rękach Min. Oświaty.

Poseł Strzałkowski polemizuje 
następnie z posłem Witoldem Bień­
kowskim ze KI. Kat. Społ. stwier­
dza, że żadne ograniczenia w nauce 
rełigii i  wykonywaniu praktyk w 
szkołach nie istnieją. Poseł Strzał­
kowski stwierdza, że Str. Demokra 
tyczne żąda szkoły świeckiej (okla­
ski). W  odpowiedzi na wniosek po­
sła Witolda Bieńkowskiego ,który

Bakterie zatruwające Niemcy
Oświadczenie bawarskiego min. o uchodźcach

domagał się obniżenia budżetu Min. 
Oświaty o symboliczną złotówkę, 
poseł Strzałkowski przy burzli- j  
wy eh oklaskach złożył do laski mar 
szałkowukiej wniosek o podwyższe­
nie budżetn Min. Oświaty o symbo 
liczną złotówkę.

Infłacja bjjfaby katastrofą
Ostatnim mówcą sobotniego p o -: 

siedzenia był poseł Pszcsółkowski 
(AL). Stwierdza on, że wroga pro­
paganda zewnętrzna i wewnętrzna . 
stara sie wytoczyć psychozę nieuf-i 
ności do waluty. Inflacja byłaby ; 
katastrofą. Niezbędne jest stosowa­
ne sankcji karnych za rozsiewanie , 
pogłosek, podważających stałość I 
waluty.-

Dalszy ciąg plenarnych obrad
Sejmu odbędzie się w  poniedziałek, 
dnia 23 bm. o godz. 10-tej rano.

NOW Y JORK (PAP) —  „New 
York Times“ donosi z Mona­
chium o  ataku bawarskiego mi 
ni skra spraw gospodarczych 
dra Rwdołfa Zorna, na osoby 
deportowane wszystkich rjarodo 
wośei, przebywające dotychczas 
w obozach w Niemczech. Prze­
mawiając w obecności wielu wy 
sokich urzędników Amerykań­
skiego Zarządu W ojsk owegb, 
Zorn oświadczył, że depoicfbwa- 
ni tworzą ośrodek operacji 
czarno - giekiiziarstkich, że sie­
ją korupcję i dopuszczają się 
najgorszych rzeczy, jakie tylko 
można sobie wyobrazić. Dalej 
oznajmił on, że muesżkańców 
obozów DP, którzy są poza za 
s lęgiem prawa niemieckiego, nio

Togliaiti oskarża
demokratów chrzęścił anskidi

RZYM (PAP). —  Przemawia , Palmir© Togliaiti wystąpił z su 
jąc na posiedzeniu Konstytuan j rową krytyką nowego rządu de 
ty, przywódca komunistyczny ’ Gasperi. Oświadczył, że partia

Optymizm min. Bidault'a
PARYŻ (PR). —  Na posiedzę 

niu zgromadzenia narodowego 
cańóster Bidauit poruszył spra­
wę plaimi MairshaOla i przepro­
wadzonych rozmów na ten te­
mat z ministrem Beviitem, w 
wyniku których wysłana zosta­
ła depesza do ministra -M oioto-

w a.
Minister Bidafułt wy-raził na­

dzieję, że rychło nastąpi poro" 
zamienie między 3-ma krajami 
i że w taągu na$>łrższych dni bę 
dzie ostatecznie zadecydowana 
spraw* pom ocy amerykańskiej 

Idła Euraipy.

C o  s i ę  d fz le /e  
na granicy Jugosławii

BELGRAD (PR) —  Rząd ju­
gosłowiański wystosował memo 
ramdum do Rady Bezpieczeń­
stwa w związku z monarchisty 
ezno - faszystowskimi prow o­
kacjami jakie wydarzyły się na 
granicy jugosłowiańsko * grec­
kiej w" dniach 12 i 13 czerwca.

Jugosławia prosi Radę Bezpie 
czeństwa o przeprowadzenie 
ślectetwa na miejscu, gdzie pro­
wokacje zostały dokonane.

Memorandum żąda zajęcia 
stanowiska wobec komisji ONZ, 
która ostatnio bawiła w Grecji.

Gzy prałat Blitzka był przyjacielem
F o fa fc ó w

ffl styla teiegrsliczaym
MOSKWA. Brytyjska delegacja lvffl- 

dtowa z Haraldem Wilsonem na 
esałe przybyła wczoraj do Moskwy, 
powitana na lotoisteu przez delega­
cją rządu ZSRR.

RZYM. Na skutek wybuchu dwóch 
granatów ręcznych zostało wczoraj 
w nocy rannych w Trieście 12 osób 
pnzeoywających w klubie komuni- 
siycanym.

RZYM. Włoskie zgromadzenie konsty­
tucyjne udzieliło większością 43 gło 
aów wotom zaufania rządowi pre­
miera de Gaaperś.

HAMBURG. Brytyjski minister do 
Spraw Niemiec lord Pakenham pnzy 
byt wczoraj do Hanmoveru, celem 
przępnorwadzeTtia rozmów z  przywód 
cą socjad. demokratów Schumaohe- 
neen.

NEW DELHI. Komitet Centralny hin­
duskiej partii komunistycznej opu­
blikował wczoraj rezolucję, która p® 
Sępia plan Mou-ntbaltema dzielący 
Indie na dwa wrogie kraje. .

PARYŻ. W Paryżu trwa w dalszym 
drągu strajk pracowników domów 
towarowych i strajk bankowy.

TOKIO. 32 dawne japońskie kootr- 
.torpedowce przekazane zostaną z po 
mętlikiem przyszłiegd miesiąca Sta­
nom Zjednoczonym, Wielkiej Bryta- 
nfti, ZSRR i Chinom.

PRAGA. W związku z  brakiem papie­
ru dzienniki czechosłowackie zosta­
ną soreduSaoweno a. objętości -VI do 
40 stron tygodniowo.

BERLIN (API) Organ CDU. „N e- 
ues Zeit“  poświęca wspom nienie 
-prałatowi Ulifczce, który obchodzi w 
tych dniach złoty jubileusz kapłań­
ski. Pism o przypomina, że Ulitzka 
pochodzi z G órnego Śląska i omawia

rolę, jaką odegrał w  tamtejszym 
plebiscycie, będąc przyw ódcą cen­
trum niemieckiego.

Przy tej okazji nazywa się prałat 
Ulitzka „przy jacielem  Polaków®. 
Przeciw temu trzeba zaprotestować.

Jesteśmy razem w walce
Rezolucja Polaków w Ameryce

NOWY JORK. (PAP) — W  Los 
Angeles odbył się festival wszech- 
słowiański, na którym przyjęto sze 
reg rezolucji, wzywających USA do 
przyj a zaej współpracy z narodami 
słowiańskimi. Między inn. przyję­
to rezolucję, przesyłającą życzenia 
od zebranych Amerykan, pochodze­
nia słowiańskiego dla Narodu Pol­
skiego. Rezolucja stwierdza ni. iu.: 

D em okratyczny N aród A m erykań ­
ski je s t  z  wami tce w spóln ej w alce 
w szystk ich  narodów  o praw o w ybie

rania  sobie  rządów , reprezen tu ją ­
cych  m asy narodu. J esteśm y z w a­
mi w w alce o realizacje, ideałów  de­
m okratycznych , w ytyczon ych  przez  
W a sz R ząd". Zebrani wezwali Sta­
ny Zjednoczone do pozytywnej poko 
jowej i szczerej współpracy ze Z  w. 
R adzieckim , P olską , Jugosław ią , 
'Czechosłow acją i B ułgarią .

Tekst rezolucji przesłano mię­
dzy innymi do ambasadora EP. w 
W aszyngtonie, Winiewicza.

chrześcijańsko - demokratyczna 
stawia swe własne interesy nad 
interesami narodai.

Ostrzegając nząd przeciwko 
opieraniu się ma większości z -u" 
d z Lałem małych partii lewic cr 
wych, Togłiatti stwierdził, że 
prawdziwa większość powinna 
składać się z wielkich partii, 
które -reprezentują kościec kra­
ju.

W  konkluzji przywódca ko" 
nwHtóstyozmy wyraził życzenie 
powrotu jedności narodemej i 
przejścia do porządku nad ekspe 
rymentem jednolitego Rządu de 
Gaspeci.
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BRUKSELA (API) Socjalistyczny 
„L e  Peuple“  donosi dziś, że b. przy­
w ódca partii reksistów, Degrelle, 
przebyw a w  M adrycie pod opie­
ką falangistów  hiszpańskich; D egrel­
le, który skazany zos tał zaocznie na 
śmierć przez trybunał belgijski, znikł 
w  sierpniu ub. r. po otrzymaniu roz 
kazu opuszczenia Hiszpanii, dekąd 
zbiegł po kapitulacji Niemiec.

Obrady
« t a  K r e m l u

M OSKW A (PR) Na Krem lu roz­
poczęła się sesja Rady Najwyższej 
Związku Radzieckiego. Otwarcia se­
sji dokonał najstarszy wiekiem de­
putowany zasłużony działacz nauko­
w y prof. Gołowin. Po w yborze pre­
zydium i przewodniczącego zatwier­
dzono regulamin i porządek dzienny 
sesji.

Największy
przeładunek uuęgla

GDAŃ SK  (PAP) Dzień 19 bm. stał 
się dniem rekordow ego przeładunku 
naszego węgla po wojnie. Dnia le­
go wysłano drogą m orską 29.610 
ton węgla, w  tym p o -i gdański prze 
ładował 14.283 tony, port gdyński 
15.32? ton.

żn a  porównać do „najbardziej 
złośliwych bakterii, zakażają­
cych ciało państwa niemieckie­
go".

Zastę-pca gubełmofcora wojsko 
wego Bawarii, Kenneth Dayton, 
na prośbę o skomentowanie 
tych wynurzeń Zorna, oświad­
czył, że nie przewiduje udzielę 
nia nagany Z om owi, ponieważ 
„byłoby to sprzeczne z w olno­
ścią słowna".

Bevln odwiedzi
Niemcy

P A R Y Ż  (PAP) Według doniesień 
Agencji France Pressa z  H annow s- 
ru, koła poin form ow ane sądzą, że  
brytyjski minister spraw  zagrani­
cznych Bevxu w  dniu 13 lipca przy­
będzie do brytyjskiej strety okupa­
cyjnej w  Niemczech. L ord  Paken­
ham oświadczył przedstaw icielow i 
tej A gencji, że „polityka bryty jska  
w  stosunku do Niem ec sianie się 
o w iele jaśniejsza po w izycis m ini­
stra Bevina w  strefie brytyjskiej®.

Przedtem wojna f 
teraz oglen

zniszczyły bazylikę 
u; Budapeszcie

BUDAPESZT (PAP). —  Po­
żar u-niszcizył bazylikę Budapea* 
teńską, ’ w której odbywały się 
właśnie praoe remontowe. O" 
gień powstał wskutek uieosiroż 
nego iium ipui o w an i a aparatem 
acetyl€‘nowym. Płomienie były 
widoczne na odległość kilku ki­
lometrów. Zachował się jedyni# 
metalowy szkielet bazyliki. W y 
pa tik ów ,z lu dźmi nie było.

Niemiecki Zagłoba
i śląskie Niderlandy

' ŚWIDNICA. (ObsŁ wł.) — Do 
Zjednoczenia Kamieniołomów w 
Świdnicy nadeszło pismo, jak głosi 
nagłówek, od „Powiernika majątku 
kongresu partyjnego tc Norymber­
dze'', niejakiego p. Ramiena. Zawia 
damia on, że zarząd majątku kon­
gresu zamówił w swoim czasie, 
przed 1945 rokiem, materiały ka­
mienne w kamieniołomie w Strze­
gomiu i uiścił za nie należność.

Pan „Pełnomocnik"', dla którego 
nie Istnieją widocznie zaszłe v  mig

dzyezasie zmiany polityczne i zmia­
ny granic, pisze z iście niemieckim 
tupetem: „Jeszcze raz dobitnie za­
znaczam, iż jakiekolwiek rozporzą­
dzanie się tym kamieniem może na­
stąpić tylko za moją zgodą i zezwo- 
leniem“ . Autor listu dodaje na za­
kończenie: ,jJeśli by Panowie chde 
li nabyć ten kamień, to proszę zło­
żyć odpowiednie podanie na moje 
ręcc‘'.

Nie wiemy, co odpowie na ten bez 
czelny list Zjednoczenie Kamienio-

łomowi przypuszczać jednak nale- 
■ ży, że poczucie humoru podsunie im 
odpowiednie słowa. Właściwie po- 
winnoby się złożyć na ręce pełno­
mocnika podanie zaw iera jące m oc­
no nieparlam entarną, propozycję . 
Zagłoba ofiarował królowi szwedz 
kiemu Niderlandy przynajmniej za 
darmo, -pan Ramien z Norymbergi 
chce cudzą własność sprzedać. K a ­
m ienia od niego n ie  kupim y, zresztą 
dawno go już nie m a : poszedł na 
odbudowę Warszawy, zniszczonej 
prze* rodaków paua Bamiena. _ [

Ha fio£L d#dok
Po Zjeździe Komisji Sp^ .

W  W arszawie odbyt się 
zjazd delegatów terenowych 
K om isji Specjalnej d o  W alki 
z  Nadużyciami i Szkodnic­
twem Gospodarczym pod prze 
w odnictw em  wicemarszałka 
Sejmu Romana Zam brow skie­
go.

Rządowy program  w ałk i z 
drożyzną wyznaczył K om isji 
Specjalnej dużą rolę, rozsze­
rzając bardzo znacznie je j m- 
prawnienia. Kom isja ma pra­
w o  nakładania grzywien aż 
do w ysokości 5 m ilionów  zło ­
tych. ^

Rozszerzona też została sieć 
K om isji Specjalnej, która do­
tychczas posiadała jed yn ie  ek­
spozytury w ojew ódzkie, a  otee 
cn ie będzie posiadała również 
ekspozytury powiatowe. K o­
misja musi też ściśle w spół­
pracować ze Społecznym i K o ­
misjami K ontroli Cen i K om i­
sjam i Cennikowymi.

W  czasie obrad zjazdow ych 
ustalono, że praktyka w yka­
zała niewątpliwą wyższość 
kontroli społecznej nad k on ­
trolą biurokratyczną. D latego 
też zarówno Biuro W ykonaw ­
cze jak i delegatury zorgani­
zow ały na szeroką skałę szko­
lenie społecznych kontrolerów. 
Szkoli się ich już dziesiątki 
tysięcy. IV sam ej Warsaawie 
przeszkala się 2509 osób. Bar­
dzo duży udział w  te j akcji 
biorą przedstawicielki O byw a­
telskiej Ligi Kobiet.

Jak stwierdzona na Z jaź­
dzie. w  ostatnich tygodniach 
kontrola een 1 stała się bar­
dziej intensywna i skuteczna.
W okresie do 1 czerw ca ekipy 
K om isji Specjalnej dokonały 
kontroli 20.000 sklepów i pun­
któw  sprzedaży, sporządzając 
kilka tysięcy protokółów . M a­
sowe wydawanie cenników o -  
raz współdziałanie z K om isją 
Cennikową mnsi doprowadzić 
w  rezultacie do ostatecznej 
stabilizacji, a nawet pow ażnej 
zniżki cen.

SŁOWO POLSKIE Nr. 189 Str. 3



O  cx*im mówi t u  ropa

Amerykańska oferta

Pierwsza Wystawa

Malarstwa, Rzeźby i Grafiki
Dolnośląskiego ZPAP

I  ogólna wystawa Z.P.A.P. jest 
trzecią, obok pierwszej wystawy 
malarstwa polskiego w zeszłym ro- 
, lu  i niedawnej wystawy zbiorowej 
E. Gepperta, poważniejszą manife­
stacją sztuki polskiej na Dolnym
Śląsku, jest- równocześnie dowodem 
żywotności dolnośląskiego Z.P.A.P. 
i  twórczej aktywności zrzeszonych
w tym związku plastyków.

Życie artystyczne we Wrocławiu 
stale, może nieco za powoli, wzma­
ga się i można spodziewać gię, że w 
niedalekiej przyszłości miasto na-j 
sze stanie się żywym i poważnym 
ośrodkiem sztuki polskiej na Zie­
miach Odzyskanych. Spodziewać 
się też należy, że nowa wystawa za­
interesuje jak najszerszy ogół spo-i 
łeczeństwa. że ściągnie wiele wycie' 
czek przede wszystkim szkolnych i 
organizacji młodzieżowych, bo ten 
widz. ten element jest obecnie naj­
ważniejszy, jeśli chodzi o  upow­
szechnienie zdobyczy współczesnego 
malarstwa.

ZW IĄ ZE K  POLSKICH
ARTYSTÓW PLASTYKÓW

Plastycy Wrocławskiego Okręgo­

wego Z.P.A.P. i jego oddziałów w 
Jeleniej Górze i Kłodzku oraz sek­
cji w Wałbrzychu stanowią pokaź­
ną grupę. Jest ich około GO. Organi 
zować zaczęli się jeszcze w 1945 r, 
pod przewodnictwem art.-rzeabia- 
rza K  urezyńsk * ego. Przybycie do 
Wrocławia E. Gepperta z zespołem 
malarzy z Krakowa rozpoczyna e- 
pokę w życiu organizacyjnym Zwią 
zku, który nawiązał i'sk u p ił w 
swych ramach rozproszonych pla­
styków z całego Dolnego Śląska. 
Związek znalazł pbważne i mocne 
opareie w nowozorganizowanej P. 
S. S. P. i zyskał kilku poważnych 
plastyków spośród grona profeso­
rów Szkoły.

PARNAS WROCŁAWSKI 
Obecnie występują plastycy dol­

nośląscy z dorobkiem swych wysił­
ków i osiągnięć plastycznych i or­
ganizacyjnych. Wśród ich plejady 
wyróżnia się wyraźnie i poziomem 
i osiągnięciami grupa artystów-ma 
larzy, profesorów P.Sj.S.P. Ze wzglę 
du na charakter ich dążeń i  osiąg­
nięć artystycznych możną Ich fcaia

ło określić jako grupę kolorystów. 
Stanowi ona niejako wrocławski 
Parnas plastyczny, na którym za­
siadły stare i doświadczone maj- 
stry kolorystyczne jak L. Dolżyeki, 
E. Geppert, E. Krcha oraz St. Pę­
kalski.

Artyści ci swoje najważniejsze 
słowo już powiedzieli tj. idą włas­
nymi indywidualnymi drogami od 
lat, osiągając poważne rezultaty 
artystyczne. Z tych najtypowszym, 
najbardziej bezkompromisowym i 
ustawicznie eksperymentującym ko 
lorystą jest E. Krcha, który docho­
dzi do coraz ciekawszych rezulta­
tów. L. Dołżycki — to dawny awan 
gardzista z okresu polskiego formiz 
mu, w którym jednak .długo nie 
tkVił i z czasem poszedł swoją dro­
gą z pewnynii skłonnościami do re­
alizmu .ale z wybitnie kolorystycz­
nym nastawieniem (okres poznań­
ski i pomorski). E. Geppert ,może 
najbardziej samodzielny i charak-, 
1 erys,tyczny ze względu na tematykę, 
którą jednak też podporządkowuje 
kolorowi. Zdaje się, że i dla 8 . Pę- j 
kolskiego, jedynego właściwego por j 
trecie ty w tym gronie, model jest j 
raczej obiektem kolorystycznym a- 
niżeli psychologicznym. Do tej gru 
py zaliczyć też należy H. Krzetus- 
ką-Geppertową, która ma swą wła­
sną kolorystykę, oraz z młodszych 
osiągającego corąa poważniejsze ko

lorystyczne rezultaty, A. Willa. — 
St. Kopystyński idzie własną drogą 
nawiązując do tradycji polskiego 
impresjonizmu, chociaż w ostat­
nich czasach można zaobserwować 
w jego twórczości pewne kolorysty­
czne i fakturowe ożywienie i uroz­
maicenie, co świadczy, że też ulega 
kolorystycznemu kultowi. M. Iław­
ski jest par exellence rysownikiem 
i to poważnej klasy, rysownikiem 
wciąż szukającym i eksperymentu­
jącym. zbliżającym się ostatnio do 
form rysowników francuskich. Ry­
sunki Dawskiego cechuje ciekawa 
nowoczesna forma i kultura.

' MALARZE - ARCHITEKCI 
I MŁODZIEŻ ARTYSTYCZNA
Osobną grupkę stanowią inż.-ar- 

ehitekci, występujący jako malarze 
tj. Czajka, Reiff i Wiktor, docho­
dząc nieraz d i ciekawych malars­
kich rezultatów.

Zwraca też uwagę twórczość F. 
Potyńskiej, której tematem jest. róż 
norodna architektura miast dotuo- 
śłąskieh.

Zaciekawią zapewne wszystkich 
prace -uowopozyskanych dla W roc­
ławia poważnych artystów jak M. 
Dawska i W ynzonski, którzy uzu­
pełniają i rozszerzają krąg wroc­
ławskich kolorystów.

Fracą innych artystów, idących

własHyiui rożni rodnymi i 
osiągający, h lóżne artysr 
zultsty mają różny pozie 
rakter. Pośród tych wyn 
leży Baleck<erto, Bieleck'- 
btka. (h eewicz-Łebkowsk 
ra, Krakowską-Zasta-wn' 
mińskiego, Krzyzano- 
ktewiesa, Mcdlibows 
nowską, Tomaszewskiego 
wieża.

Grafikę reprezentują S 
styński, Grabczyk i Wojen

Z rzeźbiarzy wystawiają 
ce: znany i wybitny arr- 
biarz prof. Rzecki i 
ski.

GĘSTE SITO W :
Trzeba zaznaczyć żt 

artystów i  prac było 
nie przeszły jednak pr> 
rowe i wymagające tut 
i że wszystkie dopi 
wionę prace przedsta 
poziom artystyczny, i 
nie zaprezentować w 
czny poziom swych p 
siągnięć.

Wobec tego, że szk 
rakter raczej orient 
macyjny o wystawie 
pująco - recenzyjny, 
mówienie poszczeg 
wych prac odkłav°

SŁOWO T iw

rążych, piechoty 1 szkoły , 
rążych saperów7 odegrały byi 
rodowy danego kraju. Prze 
nie długoletniego rektora I 

! sytetu w Leningradzie Wozi 
ski‘ego zgromadzona publiazn 
po raz przerywała hucznym 

! skami. W imieniu narodów 
; wii przemawiał publicysta 
vic — inwalida wa!k hiszp 
Zasłużony bojownik o woln 

i demokratycznych zakończył 
i przemówienie ku niebywr 
| tuzjazmowi zgromadzc 
j stszą polszczyzną. P 
Czechosłowacji, poseł 
tu Jan Yodicka, spe 
ślił w  swoim przeir 
cnie Słowianie r 
szcze jedną walk. ..ozmowich 
polu ekonomicznym. Jako ost 
głos zabrał Bułgar — Jerzy Micł 
łoff, poseł do parlamentu, uczef 
rev/olucji w Rosji i trzech pov 
bułgarskich.

Za przybycie na akademią do 
nym gościom ioedziękował "■ 
cznjfeh słowach ob 
Piaskowski.

Po krótkiej pra 
artystyczna część al 
łem Zespołu Pieśni . 

i Marszałka Rokossows 
I tych imprez, utrzyma 
j sokim poziomie artycł 
różnił się groteskowy 

i rynarzy", który publ? 
dziła długimi brawa7

Tygodnik dla starszych dzieci
„PRZYJACIEL"

Do nabycia w kioskach gazetowych. ;

Prenumerata
5 i
7 Wpłacać w  Urz. Pocztowym na konto 
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W Hali Ludowej na Sępolnie od­
była się onegdaj z okazji pobytu 
we Wrocławiu Plenum Komitetu 
Ogóinosłowiańskiego na cześć do­
stojnych gości akademia. Olbrzy­
mia Hala, ozdobiona herbami miast 
dolnośląskich zgromadziła tłumy 

publiczności — przedstawicieli świa­
ta pracy, związków zawodowych, 
szkół i partii politycznych. Wśród 

i morza głów wykwitały niby pur­
purowe kwiaty liczne transparen- 

: ty z napisami: „Niech ży je brater- 
| stwo i solidarność Narodów Słowian 
skich“ , „N iech żyje Bierut, Staiin, 

j Tito, Benesz i Dymitrow".
! Na, scenie, artystycznie udekoro­
wanej ogromnym białym orłem, u- 
stawiły się z chorągwiami delega­
cje wrocławskiego świata pracy i 
nauki. Przy scenie za czerwonym 
długim stołem zasiedli dostojni go­
ście z bratnich narodów słowiań­
skich.

Po odegraniu polskiego hymnu 
państwowego powitał Plenum Ko­
mitetu Ogólnosłowiańskiega Prezy­
dent Miasta Wrocławia ob. Kup- 
czyński. Następnie głos zabrał 
przedstawiciel Komisj. porozumie- 

: nia stronnictw politycznych ob. M ą­
twik Prelegent w  mocnych a krót- 

, kich słowach podkreślił, że właśnie 
j Odra i Nysa stanowi granicę ca- 
i lej Słowiańszczyzny przed potopem 
i niemieckim a pięć milionów Pola­
ków  na Ziemiach Odzyskanych jest 

• najlepszym pomnikiem słowiańskie­
go braterstwa.

;• życżką Tramana, udzieloną Grecji 
i Turcji, po rozłamie we Francji i 

• Włoszech, po dziwnym zachowaniu 
się Białego Domu po wypadkach 
węgierskich. Niedźwiedzią przysłu­
gę oddał przy tym Mashalibwi 
IIoover, komentując jego zamiary 
po swojemu, i radząc wyłączyć od- 
razu z planu harrardzkiego państ­
wa Europy środkowej i wschodniej.

W  obliczu krachu
Co jest przyczyną tej „wspaniało 

royślnośei" MarshalPa ?
Przemysł Stanów Zjednoczonych 

! nie tylko nie został zniszczony, ale 
| przeciwnie rozbudował się w czasie 
ostatniej wojny do kolosalnych roz 

| mi a rów. Ameryka była arsenałem 
| świata. Kiedy jednak wojna 
: skończyła się i trzeba było się ogra 
i niczyć do swego rynkn zbytu, przed 
ekspertami gospodarczymi nowego 
świata stanęło ponure widmo kry­
zysu, takie same, jakie stanęło w 
rokn 1928. Konieczność likwidacji 
nadprodukcji spowodowałaby ogro- 

' mny wzrost bezrobocia. Stany Zje- 
| dnoczone po raz drugi w swoich 
j dziejach musiałyby wypić kielich 
| goryczy, jaki przynosi ze sobą każ- 
( da wojna i każdy okres prosperity. 

Mija już siódmy rok tłusty; zbliża 
się siedem lat chudych, które mogą 
przynieść nieobliczalne teprost 
wstrząsy *i zachwiać całym astro- ] 
jem kapitał is tycz tt y m zachodniej 
półkuli. i

Europa stanowi wspaniały rynek 1 
zbytu, ale nie posiada dolarów. Tni 
man próbował zamiast dolarów u- 
zyskać za amerykańskie konserwy 
i ubrania dogodne sfery wpływów, 
bazy wojskowe i zakłady przemys­
łowe. Polityka jego spotkała się jed 
nak z silnym sprzeeiwem i przynio 
sła mu więcej zmartwień i strat, 
niż zysków. Miejsce więc jego za­
ją ł fachowiec i wykreślił starannie 
wszelkie słowa, zahaczające o poli­
tykę. Ruszył do walki z nędzą Eu­
ropy, aby uchronić przed tym sa­
mym Stany Zjednoczone.

To wcale nie bijł kot |
Najgorliwszym heroldem Mar- i 

shalł‘a stał się w Europie min. Be- i 
Tin. Człowiek ten rozwinął maksi- i 
mum swojej energii; postąpił zresz ' 
tą zgodnie z wytycznymi polityki

NA OPOLSZCZYZNĘ rozwija eię 
■Soskenale przemysł mineralny. W sto 
Bunk-j do ogólnej produkcji Ziemie 
Odzyskane dostarczają obecnie 35 pro 
eent produkcji przemysłu kamienne­
go, 24 proc. cementu, 62 proc. prze­
mysłu ceramiki szlachetnej. Na Opol 
iasczyźnće uruchomiono 3 duże cero en 
i  owinie: Groszowe! e, Opole i Ncrwa
Wieś. Cementownie te mają w roku j 
bieżącym wyprodukować 350 tys. ton 
eemsntu, który jest ważnym artyku­
łem  eksportowym.

DO POBTC SZCZECIŃSKIEGO 
przybywa Odrą coraz więcej barek 
a węglem. Barki praestrzeń Gliwice 
— Szczecin pjnzebywaćą przeciętnie w 
ciągu 14 dni. Po całkowitej normałi- 
zacji transportu i odbudowie drogi 
wodnej ma Odrze, barki będą mogły 
zabierać po  70© t towaców. Pod koniec 
roku „Polska Żegluga na Odrze" po­
siadać będzie 30© jednostek plywają- 
•ych. Barki w drodtee powrotnej ze 
Szczecina przywożą na Śląsk rudę,

> minerały, wypałka pirytowe i śledzie.
Z  DEMOBILU AMERYKAŃSKIE­

GO nadeszły do Gdyni barki desanto 
We o  własnym napędzie motorowym.

Z C A Ł E J  
P O L S K I

Od dnia, w którym Marshall ra 
uniwersytecie’ harvardzkim wygło­
sił swoją słynną mowę, domagają­
cą się udzielenia całej Europie ko­
lektywnej pożyczki, która miałaby 
ty ć  przeznaczona na walkę z ..cha­
osem i nędzą"', politycy europejscy 
nie zaznał snu ani odpoczynku. Po 
pierwszej fali entuzjazmu, p9 uni­
żonych komplementach pod adresem 
min. Marshalla przyszły chwile 
zwątpienia, n tkończących się de­
bat, poufnych rozmów i rozważań.

Oś zagadnienia stanowiło pyta­
nie: czy pożyczka amerykańska bę­
dzie pozbawiona wszelkich akcen­
tów politycznych, czy też będzie sta ■ 
n owił a jedynie kontynuację doktry j 
ny Trumanaf Propozycja była nę-; 
eąea : Europa jest dzisiaj w ciężkiej j 
sytuacji i potrzebuje pomocy. Nie- j 
mniej jednak lwia część starego ; 
kontynentu, przedkłada swobodę i j 
niezależność nad dobrobyt.

Fatalnym zbiegiem okoliczności 
dla Trumana było następstwo chro 
nologiczne jego propozycji po zna­
nych wszystkim precedensach z po-

Sprawa propozycji mia. Marshalla pasjonuje dzisiaj w szy  
stkie stolice Europy. Marshall stawia tlo dyspozycji Europy 
kolektywną1 pożyczkę. Czy Europa ją przyjmie? Czy pożycz­
ka ta rzeczywiście ma tylko rozładować nadwyżkę towarów 
w USA i zdobyć sobie rynki zbytu, czy też wchodzą tu w7 grę 
potilycznc rachuby? Czy Marshall zaniechał doktryny Truma­
na, czy tylko ją ulepszył?

w Hali Ludowej
Z kolei przemawiał przedstawi- 

I ciel O. K. Z. Z. ob. Matuszezak — 
■: uczestnik walk w Hiszpanii.

Mówca zaznaczył m. inn., .że w 
tej samej Hali Stulecia, gdzie on­
giś Hitler mobilizował swoje hor­
dy, teraz padają słowa ogólnego 
braterstwa.

: Następnie przed mikrofonem na
: scenie stawali przedstawiciele za­
przyjaźnionych państw słowiań­
skich. Po każdym przemówieniu 

, połączone orkiestry szkoły podcho-

Wielka manifestacja Słowiański
K1896

nia ministrów trzech mocarstw7 eu­
ropejskich. We wszystkich stoli- 

. eaeli o niczym innym dzisiaj się nie 
| mówi. Pierwsze doniesienia, jakie 
| nadchodzą z Moskwy, mówią o dal­
szych debatach nad projektem pod­
sekretarza stanu USA. Stwierdzić 
należy, że nimb tajemnicy i niepew­
ności, jaki wczoraj jeszcze osłaniał 
plany Marshall'a, zwolna się. roz- 
wiewa i bliski jest już dzień, kiedy 
Europa zadecyduje, czy będzie mo­
gła przyjąć ofertę, czy też ją od­
rzuci.

Plan Marshalka przeciwstawia 
• się wyraźnie doktrynie Trumana, 

przeżywającej istatni etap ban­
kructwa. Nie pomogą tu słowa ani 
zgrabne metafory: oferta amery­
kańska może stać się dobrodziej­
stwem dia Europy tylko i wyłącz* 
n-,e wtedy, gdy zmieni się nastawie­
nie Białego Domu do starego kon­
tynentu. Marshall sam w swojej 
dłoni trzyma tajemnicę powodzenia 
swego planu.

ALFRED KLUGE

I Wielkiej Brytanii, która pragnie 
j stać się pośrednikiem między USA 
j a Starym kontynentem. Nie zwleka 
j jąc- ani chwili, min. Bevin wyjechał 

do Paryża. Przez cala noc błyszcza 
ły światła w oknach paryskiego 

: gmachn prezydium rady ministrów 
a następnego rana min. Beyin opu­
ścił Paryż z kwaśną dosyć miną. 
Francja prawdopodobnie nie chce 
przyjmować planu Marshalka bez 

1 zastrzeżeń. Nie można się jej zre- 
i sztą dziwić: kota w worku nikt nic 
. kupi, tym bardziej, że już w Ate- 

nach i Stambule okazało się, że ta 
I wcale nie był kot.

Tymczasem inne państwa rów- 
I nież głowią się nad mową lia iwa rdz 
ką i zgłaszają swój akces. Nie sta­
nowiło żadnej niespodzianki przy­
chylne Wystąpienie Włoch. Za to 
Europa z zapartym oddechem cze­
ka obecnie na decyzję Moskwy, od 
niej bowiem zależy dzisiaj przyję­
cie lub odrzucenie oferty -Mar 
shalba.

Czynione są propozycje spotka-'



Mury zamku
pamiętają templariiiszjj
Uzdrowisko Zdrojowiec (poprzednia 

nazwa: Jedlina Zdrój) otoczone jest 
i  zachodu i południa wzgórzami, któ 
ryeh wysokość dochodzi do 1.000 m 
ponad poziom morza. Na jednym z 
nich, znajdują się ruiny zamku, po 

i chodzącego z 12 wieku.
Droga do tego zamku ze Zdrojowca 

prowadzi przez wieś Glinkę lub Zo­
fiówkę i Rybnicę Małą. Ze względu 
ne położenie zamku, na wysuniętym 
cyplu skalnym, można by go nazwać 
Rogów lub Rogowiec (nazwa nie­
miecka : Hornschloss).

Dokoła zemku roztaczają się wyso 
kie wzgórze, co sprawia, że zamek 
znajduje się w dobrym ukryciu a je ­
go położenie ułatwiało strzeżenie dróg 
komunikacyjnych, prowadzących tędy 
a Czech do Wrocławia (do tego też 
celu były przeznaczone zamki w Swid 
nicy i dalej w  Kątaoh Wrocławskich).

Zamek Rogów był w 1198 jakoby 
siedzibą zakonu Templariuszy. Pierw 
sza pewna o nim wiadomość pocho­
dzi z 1292 r.: jest on wymieniony w 
tliście dotacyjnym księcia Bolka I dla 
klasztoru w Krzeszowie — jako kasz 
łelania, gród. Kiedy po śmierci Han 
ryka V  Gruber?, księcia wrocławskie 
go i legnickiego jego terytorium roz­
padło się na trzy dzielnice, rządzone 
przez jego synów Bolesława, Henry- 
3ta i Władysława. Bolesław z Brzegu 
napadł na ziemię legnicką i zmusił 
Władysława do ucieczki. Pokonany 
książę schronił się wtedy do zamku 
Rogów. Było to w 1317 r.

Po śmierci księcia Bolka II (1368) 
w zamku mieszkała jego żona Agnie­
szka (um. w 1392 r.) W latach 1361 

—  1374 komendantem zamku był Mi 
kołaj Bolcza. Pod koniec 14 w. za­
mek stał się siedzibą rozbójników; w 

11420 r. opanował go rycerz -  roz- 
[bójnik Franciszek z Pogorzeli.

W ruiny zamek zaczął się staczać 
po zdobyciu go przez skrajny odłam

husytów, zwany ta-borytami, a w 
1497 r. uległ kompletnemu zniszcze­
niu, tak że dziś S;';ą tylko resztki 
murów i baszta.

Józef Sykulski.

Oława
F enom enalny

o lb rzy m
(wd) IV bystrowickun tarlaku 

koło Oławy pracuje 19-letni feno­
men natury — olbrzym niezwykle 
silny. Dość wspomnieć, że jedną rę 
ką podnosi bez specjalnego wysiłku 
metr żyta.

Wzrost p. Genia, bo tak mu aa 
imię, sięga 2 metrów 24 cm. To zna 
czy, że olbrzym przewyższa wszyst­
kich o głowę i piersi. Ma wielkie 
kłopoty z szewcem, ilekroć musi 
sprawić sobie buty — nosi bowiem 
obuwie nr.... 56!

Unika starannie ludzi, wydaje 
mu się bowiem, że się z niego śmie­
ją. Tymczasem wielu po prostu 
boi się nawet z nim rozmawiać.

Szkoda, że 19 letni olbrzym mar­
nuje się na wsi. gdzie nie ma klubu 

! sportowego, w którym by potrafił 
wyzyskach swoje przyrodzone wa­
lory. A możeby zainteresował się 
nim KS „Maraton" z Oławy?

Eiddział Redakcji i zKlniinistracjii 
Słowa Polskiego", ul. Grodzka 3/4.1 

Godziny przyjęć od 9 do 17. |

który od dłuższego czasu zajmował 
się okradaniem grobów. Złapano go 
przy okradaniu cmentarnej kaplicz­
ki, w której Niemcy schowali naczy 
nia kuchenne. W najbliższym cza­
sie ob. Sowa stanie przed Sądem 
Grodzkim w Wałbrzychu.

(MZ) Na cmentarzu w Sierowsku 
od dłuższego czasu coś straszyło, j 
jak mówiła ludność okoliczna. MO j 
jednak nie zlękła się „duchów" — j 
i pewnej nocy stracha złapano. Oka-. 
zał się nim mieszkaniec Sierowskaj 
ob. Stanisław Sowa (nomen omen),

Kradzież w kaplicy cmentarnej

Wałbrzych

bach ofiar faszyzmu przy ul. Pio- 
; troleskiej, przemianowanie ul. Bro 
i  warnej na Bohaterów Ghetta. Da- 
j lej występy artystów żydowskich, 
| zawody piłki nożnej między druży- 
! ną belgijską a reprezentacją osied­
la, zawody lekkoatletyczne, boks.

Uroczystość zakończy wielka za­
bawa ludowa. Całość organizacji 
spoczywa w rękach Centralnego Ko 
mitetu Żydostwa Polskiego.

(K) Dnia 22 bm. odbędzie się w 
Dzierżoniowie wielka uroczystość j 
obchodu dwulecia istnienia osiedia i 
żydowskiego na Dolnym Śląsku. | 

Udział bierze cała ludność żydów j 
ska. Uroczystość zaszczycą władze ; 
cywilne i wojskowe, przedstawicie­
le osiedli krajowych i zagranicz­
nych.

W  programie jest odsłonięcie po­
mnika i składanie wieńców na gro-

Święto osiedla żydowskiego
na Dolnym Śląsku

Dzierżoniów

ko kctnentcwcina w terenie. Pożar wy 
buchł w miejscu, gdzie nagromadzo­
ne były wielkie ilości papieru, nieu- 
przątnięte od dłuższego czasu.

Pożar powstał z iskry motoru. Bez 
pćecznik: elektryczne np. były napra­
wiane po dyletaneku i pozostawały 
bez kontroli technicznej, co w każdej 
chwili groziło wybuchem pożaru.

Z trudem po f* godzinach wałki z 
rozszalałym żywiołem udało się pożar 

[ugasić. Spaliła się pakownia fabryki 
[ i nagromadzony w niej surowiec. Ma 
szyny dzięki wysiłkiem robotników i 

[ strażaków udało się uratować. W cza- 
! sie pożaru strażak Szczepański uległ 
wypadkowi i odwieziono go do szpi- 

i tala.
Już w czasie trwania pożaru, spe­

cjalnie wydelegowana funkcjonariu­
sze Urzędu Bezpieczeństwa przeprawa 

■ dzdłi śledztwo, które wykazało winę 
i kierownictwa fabryki.

Inspektor Obrony przec-iwpoiemej 
[Centralnego Zarządu Przemysłu Pa- 
|piemćczego. parokrotnie podczas k oń  
łr.offi uprzedzał Dyrekcję o  stanie ma 
szyn i urządzeń elektrycznych, o od­
padkach papieru walających się wszę 
dzie. Dyrekcja nie z wre cała ne to u- 
•wagi.

Za niedbale kierownictwo fabryką, 
lueóbcwiązikowcść 1 niewykonanie za 
rządzeń władz centralnych Przem. Pa 
piem iczego, co spowodowało pożaT 1 
straty z tego tytułu wynoszące ponad 
7 milionów złotych, aresztowani zoste 
li dyr. Fabryki StrzelecSś Henryk, 
kler. techniczny fabryki Rusfciewicz ' 

1 Stefan, pracownik przy maszynie 
Stępiński Jan d majster Dyk Jan. 
Wszyscy odpowiadać będą przed Są­
dem z art. 39 par. 2 Dekretu z dn. 
13.6.46 o  przestępstwach szczególnie 
niebezpiecznych w okresie odbudowy 
Faństwa. Czeka ich Sąd Doraźny.

przełęczy, i z powodu gwałtownych 
górskich wichrów zamieniały nie- j 
jednokrotnie Warte w stos popiołn • 
i rumowiska. Staczano tutaj czę- ■ 
sto utarczki w wojnach polsko - eze . 
skich. polsko - niemieckich, prusko-; 
austriackich, francusko - niemiec­
kich. Pod wodzą brata Napoleona 
Hieronima zdobywali Wartę pol­
scy ułani i artylerzyści.

Do Warty przynajmniej od X V  ; 
wieku przybywały rok rocznie p o i- ! 
skie pielgrzymki, tak, że na uli- i 
eaek i w kościołach rozlegały się j 
obok niemieckich i czeskich .polskie . 
pieśni. Drogę wiodącą od Paczko­
wa do Warty Niemcy stale nazywa­
li polską. W sali wotywnej, gdzie 
jako wota składano obrazy, do cza­
sów Hitlera pełno było obrazów z 
napisami polskimi. Nie brakło mię 
dży nimi obrazów Matki Boskiej 
Częstochowskiej.

A  D ZISIA J
Dzisiaj Warta jest zupełnie pol­

ską. Mieszkańcy dzisiejsi — to przy 
bysze zza Buga. spod Częstochowy, 
Łodzi, Gniezna, Kielc i garstka au­
tochtonów. Wielka ich część utrzy 
muje się z pracy w fabryce celulo­
zy i papieru. Mimo to charakter 
miejscowości pozostał dawny: pąt- 
niezo - letniskowy. W  letniej porze 
pełno w Warcie dzieci, harcerzy i 
pielgrzymów. W  tym roku przybyło 
już kilka pielgrzymek spod Opola, 
mianowicie z Dobrzynia Wielkiego, 
Polskiej Nowej Wsi, Popielowa, 
Cbroście i Siołkowic, ponadto z 
z Paczkowa i paru innych miejsco­
wości. Na szczególną wzmiankę za­
sługują pielgrzymki z Wrocławia.
7, których ostatnia —  przeważnie 
młodzież akademicka — -przybyła 
4 maja. Pielgrzymki przybywają 
do Warty nawet w zwykłe dni, ale 
w większej ilości przybywały i za­
czynają przybywać w większe świę s 

i ta Maryjne. Główny odpust przy­
pada w tym roku w pierwszą nie-* 
dzielę lipce (6 lipca). Prtybędą wte 
dy do Warty pielgrzymki z całego 
powiatu Ząbkowice.

Nabożeństwo rozpocznie się w so 
botę 5 lipca o godz. 7 wieczorem 
nieszporami, kazaniem i procesją. 
W  niedzielę. G lipca. uroczystą su­
mę odprawi ks. prałat Apolinary 
Wałęga. Podczas sumy kazanie od 
pustowe. O godzinie drugiej po po­
łudniu nabożeństwo Maryjne w gór 
skiej kaplicy, a równocześnie pro­
cesja różańcowa po kaplicach.

Pożegnaniem pielgrzymek o 
godz. 5-tej zakończy się główna u- 
roczystość odpustowa w Warcie.

s Str. 4

caekewyeh. DoLn-c ślązacy akcje swe 
mieli bardziej przemyślane, grali pew 
niej i nieco skutecemej. Najlepszym 
graczem w ataku był Kukawke. W dra ! 
żynie gości wyróżniał się lewy obroń 
ca. Bramkarz ponosi winę za utratę 
drugiej bramki.

GÓRNIK — PIAST GLIWICE 10:6.
Rozegrany 20.6 w Wałbrzychu mecz bok 
seraki pomiędzy Górnikiem i  Piastem 
zakończył się zwycięstwem gospoda­
rzy w stosunku 10:6. Niespodzianką 
była porażka Karcza do Halucha w 
wadze lekkiej. Już w pierwszej run­
dzie Karcz otrzymał silne uderzenie 
w szczękę, po którym już do końca 
walki walczył nawpólprzytomny. Wy- , 
milki techniczne od wagi muszej do cięż 1 
klej (na pierwszym miejscu zawodni- [ 
cy Górr.iika): Turaozyk przegrał wyso j 
ko na punckty z Łedą, Kraczmer u- j 
legł na punkty Grzywoczowi, Dorni- j 
niak po ładnej walce wypunktował j 
Pągowskiego. Halueh pokonał na j 
punkty Karcza, Michalak I zinokaufco j 
wał w pierwszej rundzie Stachurskie j 
go, Kwiatkowski wygrał na punkty z | 
Kurką, Kubiak uległ nieznacznie na 
punkty Skwarze, Branecfci pokonał po 
nieciekawej watce Zimowskiego. Sę­
dziował na punkty o. dobrze Zięba.

PO BOKSERACH Piasta we wtorek 
gościć będzie we Wrocławiu drużyna 
bokserska Slayii Ruda. W jesieni oglą 
daliśmy chłopców tych w spotkaniu 
z Pafawagiem i pozostawili wówczas 
po sobie jak najlepsze wrażenie. 
Szczególnie nmiezatarte wspomienie po 
zostawił swą pięknie rozwiązaną wal 
ką mŁodzćutfci Matfcch. Jego walka z 

1 Miszczakiem stanowić powinna clou 
! wtorkowego meczu. Bardzo interesu­
jąco zapowiada się również pojedynek 
Kurowskiego II z Troohą oraz Walu- 
gi z Zorembikiem. (J)

(x.p) Sprawa wielkiego pożaru, któ­
ry wybuchł w pakowni fabryki papie 
iu Bórkigt koło Karpacza była azero-

Echa wielkiego pożaru
Dyrektor stanie przed Sądem Doraźnym

KARPACZ

! się z przedstawicieli partii polityez 
i D y c h , związków zawodowych 1 urzę­
dów pracuje wzorowo — wspólnie 
z przedstawicielami Komory Celnej. 

) Staramy się wejść do izby bocz­
nej,ale zatrzymuje nas delegatka Ko 

j mory Celnej, która objaśnia, że w 
I pokoju tym odbywa się rewizja oso 
i bista kobiet.
■ Opuszczamy halę rewizyjną i wy 
' chodzimy na ulicę, gdzie auta bazy 
I samochodowej odwożą Niemców' na 

dworzec kolejowy, oddalony o prze­
szło 2 km.

Na dworcu stoją dwa rzędy wa­
gonów ponumerowanych, w których 
usadawdają się „nadludzie". W  ślad 
za nami przyjeżdża wóz naładowa­
ny. Prowiant na drogę — objaśnia 
nas Komisarz Repatriacji na mia­
sto Legnicę. Z piersi naszych wy­
rywa się westchnienie ulgi — na-

! reszcie wyjeżdżają!
STANISŁAW  BZOW SKI

Ten sam protest budzi się w nas, ( 
i gdy ua sali rewizyjnej widzimy | 
przepełnione wory, które wynoszą 
Niemcy na zachód.

Komisarz Repatriacji na m. Leg) 
nicę objaśnia, że rekwizycji podle­
gają jedynie waluty polskie i obce, j 
a marki niemieckie dopiero wtedy, j 
gdy są w większej ilości jak 500 j 
marek na głowię. Zabiera się nad-, 
miar biżuterii ,materiały nowe, ■ 
nadmiar odzieży, bielizny i pościeli, 
oraz wszelkie przybory techniczne.

Przedmiotem zakwestionowane są 
przekazywane Urzędowi Likwida­
cyjnemu.

Podchodzimy do stolika, uderza 
tu, prz yktórym magazynuje się 
rzeczy zarekwirowane, wzorowy sy 
stem pracy.

Czynnik społeczny, rekrutujący

lak sie. wysiedla Niemców
Legnica przeżywała ostatnio mo- 

ment „pożegnania z Niemcami"
Punkt zborczy przy ul. Wrocław 

skiej przeładowany Niemcami i ich 
bagażem. Podniecenie i gorączko­
wy ruch.

Delegowani przez związki zawo­
dowe, idziemy zapoznać się ze spo­
sobem i tempem pracy na punkcie. 
Jedna grupa Niemców spisuje naz 
wiska — to kierownicy wagonów7, 
nad którymi góruje wzrostem i gło­
sem kierownik transportu, również 
Niemiec. Podchodzimy do niego i 
przeprowadzamy mały wywiad. Od 
powiada na pytania bez wahania i 
z treści odpowiedzi wynika, że nrzę 
dnicy obchodzą się z Niemcami b, 
dobrze.

Ażeby się przekonać o wszystkim 
naocznie, przechodzimy z kolei^ do 

I kuchni, gdzie pod bacznym okiem 
! żony pastora niemieckiego kilka ku 
charek gotuje właśnie obiad. Pod­
chodzi do nas kierowniczka kuchni 
podając nam kapuśniak do spróbo­
wania i stwierdzamy, że zupa jest 
b. smaczna.

Nasuwa się wspomnienie zup, ja 
danych w „lagrach" niemieckich i 
rodzi się w duszy protest, dlaczego 
my nie żywimy ich tak, jak oni 
karmili miliony naszych rodaków.

jazd z Czech do Polski i z doliny 
Ślą skiej na wierzchowinę czeską.

O N G IŚ ....
Lecz największą sławę zdobyła 

Warta nie przez' śliczne położenie, 
ani przez produkcję specjalnych, 
..pieprznych" — warckieli pierni­
ków, lecz przez figurę Matki Bos­
kiej czczoną od X I I I  wieku. Histo­
r i a  Wartv — to-dzieje tej właśnie 
figury, którą też widzimy na daw­
nym herbie Warty. Kaplicę a póź­
niej w spaniały kościół obsługiwali 
w ciągu wieków Joannici, Augustia 
nie i przez pięćset lat Cystersi, w 
końcu oo. Redemptoryści, W XV w. 
wdzierali się do Warty raz po raz 
Husyci, palili kościoły i miastecz­
ko, mordowali mieszkańców, którzy 
nie zdołali się schronić w kłodzkiej 
fortecy. Częste pożary groźne z po- 

I wodu zwarcia się domów w wąskiej

LIPINY — BURZA. Je-
utrz-ejezy, piłkarski, Wzbu 

zainteresowanie wśród 
piłkarskich we Wroeła- 

to zaliczyć należy nie 
'a  bardzo ciekawych, 
użyr.a niegdyś lig-owa 

„ i  szeregach kilka znafco- 
ywidualnościi, że wymierni- ‘ 
ca, kilkunastokrotnego re- 

Polski. Obok niego (Piec 
na prawym skrzydle) za- 

entant Śląska Bąk, na le- 
—- :,-u groźny przehojo- 

Kubocz. W obronie 
a Michalskiego, któ- 
jwał jeszcze swą re- 
rmę.
Burza przeciwstawia 
zespół, w którym po 

}dać bęcteie-my mogli 
-ka, w7 ataku Zwoliń- 
’ ‘ o i  Sierzęgę. Mecz 

oi-sdionię IKS-u o

Ł. Dolnego Śląska — 
KL. Belgii S:0 (1:0).
tek we Wrocławiu 
mecz pomiędzy ty- 

ikoóczył się niespo- 
upełnte zasłużonym 
zny dolnośląskiej w j 
ie  belgijscy okaza- j 
ceno przereklamc- j 
abiutikirn poziomie, 

-ciii się gospoda- 
r.ależał do mało

At

)RTOWE

‘olnośląska w przedwo- 
• była prawie niezna- 

Izisiaj niektórzy nie 
■rty sieradzkiej od 
o Kłodzką, tym wię 

r przynajmniej n- 
;ę także: Bardo 

e. jciej, £ ta położona 
towie drogi między Kamifń- 
ad Ocliną a Kłodzkiem słusz- 
lubj się tym, że ją założył’ 
j inny tylko sam Bolesław 

,y. On to zbudował na pogra 
misko - czeskim zamczysko, 

Ttordem czyli v m ó  
skiem wyrosło o- 
j  przez kupców7, 
olników. Stosun- 

między nimi „gos- 
ścic-ieli gospód, bo 

a Brama Kłodzkiej 
.ow7iła dogodny prze-

Warta robi sie słynna

La WYDARZEŃ
Y I RADZIECCY PŁYWA-
adą na otwarcie pływalni 
ychu na Nowym Mieście.
1CIE KS OMTUR i Święto 
WF i PW w Jeleniej Gó- 
>dzone w dniu dzisiejszym 

wiele ciekawych imprez
:h.
tZ Y M K A  N A GÓRĘ SW.
. Dzierżoniowa wyruszy w 
29 czerwca. W pielgrzymce 

Jział Ks. Kardynał Prymas

-wiązkowi 
lej w Opolu 

cwartal br. no- 
1.500.000 zł., 

•ędzie w pierw- 
ów nicposiada 

tóiw żywego, a znaj- 
w ciężkich warunkach 

, Każdy 7- niezamoż- 
otrzymać może po- 

v sOkości 70.000 zł. Su­
nie otrzyma kredyto- 
Iecz przeleje ;ą bez- 
;otito Centrali Mięsa, 
= ę zakupem krów. 
idzane przez Centra- 
iwać będą w grani- 
do 129.000 zł. Różni- 
okością przyznanego 
zł.) a wartością kro- 
będzie zobowiązany 

Termin składania 
kredytów7 upływa

Legnica

ZIEMIEgACHODMIE



SŁOWO POLSKIE Nr. 169 Sir. i

pozostałe zaś tereny otrzymają na 
kat. 1 konserwy mięsne i rybne, na 
kat. 1 R. śledzie.

Również zapotrzebowanie na tłu­
szcze będzie pokryte w  100 procen­
tach. W ydawany będzie tłuszcz wie­
przowy, boczek, smalec, olej, m ar­
garyna oraz mięso wieprzowe.

Dzieci do lat 3 oraz matki (karty 
,,M“ ) z  miasta Bydgoszczy, Poznania 
oraz Zagłębia Śląsko Dąbrowskiego 
otrzym ają 7 litrów mleka świeżego 
0,5 kg. masła —  z miasta Łodzi, w oj 
łódzkiego i m. Warszawy. Pełnotłu- 
ste mleko w  proszku lub skonden­
sowane rozdzielone zostanie na p o ­
zostałych terenach.

Dzieci pow yżej lat 3 otrzym ają 
czekoladę.

, kat 1 i 1 R , m ąkę pszenną otrzym a- 
; ją  też dzieci pracowników  przem y-' 
j słu górniczego, hutniczego i k o le ją - 
! rzy na karty „D", na karty „R oi"
; (rolnicze) wydawane będzie 6 kg. ku 
i kurydzy i  1 kg pszenicy za w yjąt­
kiem w oj. olsztyńskiego, g d z ię jlo ś ć  
ta będzie zwiększona.

Pracownicy przem ysłu m etalow e­
go i hutniczego oraz kolejarze otrzy 
m ają 1 kg. kaszy, a ich rodziny 0,5 
kg.

W  zakresie mięsa zapotrzebow a­
nie wszystkich kategorii będzie po­
kryte rów nież w  100 procentach,

! przy czym  m ięso świeże przydzie­
lone zostanie W arszawie, Łodzi, 
Gdańskowi, K atow icom  i W rocła­
w iow i na kartki kategorii 1 1 IR.,

Kaitki w lipca zrealizowane będą w 100 proc.
W A R SZA W A  (API) W m -cu iipcu 

j norm y chlebow e kat, 1 pokryte bę- 
i dą w  100 procentach na wszystkich 
terenach. Również osoby objęte za­
opatrzeniem dodatkowym  otrzymają 
przydziały chleba w  pełnej normie.

N orm y kat. 1 R  zostaną pokryte 
w  w ysokości 4 kg., a rodziny pra­
cow ników  górnictwa i  hutnictwa 
otrzym ają ponadto 1 kg mąki kuku­
rydzianej.

W całym  kraju w ypiekać się bę­
dzie w  miarę możności jednolity 
chleb pszenno -  żytni.

Na pokrycie zaopatrzenia w  chleb 
przewiduje się zużycie 45 tys. ton 
zbóż chlebow ych.

Również w  100 procentach p:;kry- 
, te zostaną norm y mąki pszennej dla

Zepsuła się łofcemoływa
(wd) Pociąg osobowy Żary — W ro­

cław dojechał wczoraj tylko do No­
wego Dworu. Na stacji tej zepsuta 
się lokomotywa. Fasażarowie w licz­
bie około 1.00© .^'JSaeni byli dotrzeć 
do Wrociawóa pieszo.

Ofiara własnej lekkomyślności
(I) Malicki Ryszard, lat 11, zna­

lazł w parku przy ul. Kolejowej po 
ęisk artyleryjski małego kalibru 
przy którym zaczął manipulować. 
Gdy przyłożył ogień do pocisku na 
stąpiła -eksplozja, skutkiem której 
poniósł śmierć na miejscu. Zwłoki 
przewieziono do szpitala Wszyst­
kich Świętych.

Nieudała kradzież
(I) Do Komisariatu M. O. dopro wa­

dzono Urbańce Jadra ram. we Wroc­
ławiu przy ul. Nowowiejskiej 30, po­
siadającego nielegalnie pistolet kal. 
9 mm marki „V is“ oraz jego kolegę 
Biedę Gustawa, z£mietzfkałego pod 
tym setnym adresem, posiadającym 
przy sobie bagnet wojskowy. Osobni­
cy ci w godzinach przed południowych 
w czasie rsiecbecmości właściciela ob. 
Rusaka Jana, zzm. przy uł. Bolesławą. 
Prusa 32, dostali się za pomocą wy­
trychu do jego mieszkami a, skąd skra 
dli garderc-bę i bieliznę, którą zapako 
wadi w walizki.

Na szczęście zauważyli ich lokato­
rzy, którym rauoilo się w oczy, że gdy 
wchodzili do demu nie posiadali ża­
dnych pakunków, natomiast wycho­
dząc mieli ze sobą walizkę i pakunek. 
Zorientowawszy snę, że są to złodzie­
je, mieszkańcy wszczęli ałanm, osob­
nicy zaś pozostawili walizkę i  paku­
nek i rzucilM się do ucieczki.

Przechodzący w tym czasie fuwkcjo 
nariusz komisariatu M. O. zatrzymał 
ich I doprowadził do “Komisariatu. ,

Jeszcze o meblach
Głaz rozm iarów  eonajm niej 

takich, jak  ten, który  zastępu 
je  pom nik K ościuszki spadł 
mi z serca, gdy przeczytałem , 
że ca m eble będziemy płaeić 
jak  dotychczas. Przepraszam , 
pom yliłem  się, nie jak  dotyc-h 
czas, ponieważ dotychczas ta 
w łaściw ie nie płaciliśm y pra- 

, w ie  nic. Jedni diatego, że nie 
otrzym ali jeszcze nakazów  pia 
tuiczych, inni, pon iew aż w uie 
śli reklam acje od zbyt w yso­
k ich  ocen, a jeszcze inni dla­
tego, że czekają na jakieś 
zmiany, ulgi, darow izny itp,
W  sam ie na czterdzieści kilka 
tysięcy  płatników  zapłaciło za 
led w ie  kilkuset.

N ic też dziwnego, że M ini­
sterstw o straciło cierpliw ość 

i zadecydow ało „albo płacić, 
a lbo będzie źle. Zabierzem y 
m ebelk i i to bez apelacji".

P łacić w ięc będziemy m niej 
w ięce j takie należności, jakie 
p rzew id yw a ł daw ny cennik, 
ale, n iestety , płacie będziem y 
m usieli.

Z  przyjem nością  dow iedzie­
liśm y się, że sumy, które m a­
m y  p łacić, n ie są znów  zbyt 
w ygórow an e, jeżeli przew idu­
ją  za urządzenie mieszkania 
sk łada jącego się z kuchni i 2 

"pokoi sum ę 5 do 6 tys. zł. czy ­
li ok oło  100 paczek Bałtyków . 
W ięc i z tego pow odu nie war 
to  rob ić  alarm ów .

D latego też na lisiy. które 
otrzym aliśm y w  spraw ie m e­
b li  poniem ieckich , a  których  
argum entacja jest czasam i 
najzupełn iej słuszna, n ie b ę ­
dziem y odpow iadać. Zgadzam y 
się  jed yn ie  z  tymi, którzy- u- 
w ażają, że czas by łby  już 
skoń czyć z w szystkim i histo­
riam i poniem ieckim i, tak b y ­
śm y się w szyscy tutaj poczu­
l i  ju ż  na w łasnych  śmieciach, 
a  n ie by li obyw atelam i obar­
czonym i rozm aitym i zobow ią­
zaniam i, nakazami i zakaza­
m i, których w  innych dzielni­
cach m ieszkańcy zupełnie nie 
znają.

t c w i c z .

« W  Noc Świętojańską"
_ T w . Przyj. ZWM, przy wgiótudzią 

DOW 4, .Oficerskiej Szkole Sape­
rów, Oficerskiej Szkoda Pieohoty, 
5CBW i WKMO urządza dn. 24 bm. o 
jodz. 30 wielką imprezę „N ocy Swię 
Hg-anski-eg" w majęńęfcndejszym zakąt- 
5*1 Wrocławia na Zalesiu w Kąpieli­
sku „M orskie O ko" (dojazd tramw. 

S-ci przystanek).
Protektorat objęli Generał Bryg. 

Siwiaki, Prezydent m. Wrocławia ob. 
Kulczyński i Kurator Okręgu Szkol­
nego ob. Bursa.

W programie liczn e . atrakcje jak 
„wybuch bomby atomowej", pgniie ben 
gaiikie, rakiety, ogniska, puszczanie 
wianków, efekty świetlne itp.

Remont mostu
Bolesława Chrobrego

(—) Most Bolesława Chrobrego, 
łączący Sępolno z Kowalami ma 
być odremontowany. Wydział K o­
munikacji w  tegorocznym budżecie 
przewidział na ten cel sumę 1 mil. 
złotych .resztę pokryje Zarząd Miej 
ski, który zaciągnie odpowiednią 
pożyczkę długoterminową. Pożycz­
ka ma być pokryta przez pobiera­
nie opłat za przejazd przez ten 
most od pojazdów mechanicznych 
i innych. Już w najbliższym czasie 
rozpoczną się prace przygotowaw­
cze do remontu.

Nareszcie
(—JWjndaiał Techniczny Z. M. przy­

stąp* do usuwania napjsów ndemiec- 
• kroh. szpecących jeszcze ciągle nasze 

miasto. Z pomocą zaofiarowała się 
rówatleż Straż Pożarna, Iżóra dostar- 
esy drabem, oefem usuwania napisów 
wyżej położonych.

Petawie trudności sprawi usuwanie 
n-apisów malowanych, gdyż będzie mu 
siało się zatrudnić malarzy i  budować 
odpowiednie rusztowania.

Nowe ceny na masło, mleko 
i śmietanę

(—) Komisja cennikowa na ostatnim 
posiedzeniu ustaliła nowe ceny n-a ma­
sło obniżając je  z 530 na 510 zi za kg 
masła deserowego.

Cstaa mieika ustanowiona została na
30 zł za tehą zaś śmietany na 150 zł 
za ISc,

Haiser-ieizn&jsse ytiatopnm
ks. prof. Tarnogrodzkiemu w  Kai - 
paczu, ks. prob. Weissowi w  Hion 
dowie, Szanownemu Gronu P rofe­
sorskiemu Gimnazjum w  Karpaczu, 
Kierownictwu, Personelowi, W ycho­
wankom Zakładu W ychow aw czego 
im. T. Kościuszki w  Bierutowicach, 
Koleżankom, K olegom  oraz wszyst­
kim, którzy tak serdecznie oddaSi 
ostatnią przysługę naszemu najdroż­
szemu Synow i i Bratu śp. Zygm un­
tow i Zabłotnemu zmarłemu 14.VI 
1946 r. w Hlondowie składają 
5552 Rodzice i Siostry

„POLONIA" — film prod. franc. „La­
dzie i manekiny".

„PIONIER" — film prod. radz, „Du­
sze nieujarzmione".

„TĘCZA" — film. prod. ang. „Nieu­
chwytny Smith".

„FAM A" — film prod. radz. „Maska­
rada".

Radio
NIEDZIELA, 22 CZERWCA 1947 r.

6.57 Sygnał czasu. 7.02 Muzyka. — 
S.CO Dziennik. 8.20 Program na dzień 
bież. 8.25 Muzyka z płyt. 8.50 Pogad. 
Po-1. Rodzimy Rad. 9.00 Muzyka z 
płyt. 9.30 Transmisja Mszy św. 10.30 
Transmisja z 1-g-o spływu Odrą do 
Szczecina. 11.30 Aud. Zw. S. Ch. 11.50 
Muzyka i  ’ komusnakaity.'’ 11.57 Hejnał.
12.05 Poranek symf. 13.30 Niemcy po 
wojnie. 13.40 Aud. dla świetlic wiej­
skich. 14.25 Recenzja. 14.35 Chwila 
biura studiów. 14.40 Teatr wyobraź­
ni. 15.20 Koncert muzyki polskiej. —
16.00 Aud. słowno -  muz. dte dzieci 
i  młodzieży. i6.2Ó Koncert reldg. 16.40 
Muzyka z płyt. 17.00 Podwieczorek 
prizy mikrofonie. 18.15 Aud. poetycka 
„Sobótka" J. Kcchamo-wsfciego. 18.25 
Aud. wojsk. pt. „Bohaterka". 18.55 Z 
życia kulturalnego „Dni Torunia". —
19.05 Uśmiech i piosenka. 19.30 Reeer 
wa. 18.40 Aktualności dźwiękowe. — 
10.57 Hejnał. 20.02 Dziennik. 20.20 
Aud. rozrywkowa. 21.00 Z szerokiego 
świata. 21.10 Utwory fortep. 21.25 U 
naszych- pnzyjacdół. 22.05 Wiadom. 
aportowe. 22.15 Orkiestra taneczna.
23.00 Ost. wiadom. 23.15 Program na 
dzień nast. 23.25 Lok. program na 
jutro. 23.30 Koncert życzeń. 23.55 
Wiadiom z ost. chwili. 24.00 Hymn. ,

Komunikaty
32 posiedzenie Towarzystwa Lekar 

skiego odbędzie się we wtorek, dnria 
24 bm o -godz. 18-tej w saai wykłaćo 
węj II kliniki chorób wewnętrznych 
przy ul. Pasteura 4, na które zapra­
sza się specjalnie prrzodsilsc.weiełi Za­
wodu Nauczycielskiego.

Nocne dyżury aptek
„POD ZGODA" — Witosa 47. 
„STARA APTEKA" — Kurzy Targ 4. 
.BONIFRATRÓW" — Traugutta 57. 
„NOWA APTEKA" — BSaŚbowsika, 36.

Napad bandycki
(I) Nieznani sprawcy o godz. 213 do­

konali napadu z bronią w ręku na ob. 
Żurawskiego Juliusza, który przepro- j 
wadził się z ul. Benedyktyńskiej -na 
ul. Dąbrowskiego. Sprawców nie uję­
to.

Ukradli wózek sanitarny.,.
(I) Prnzy ul. Kzńaziewicza 27 doko­

nano kradzieży 2-ko#owego wózka sa­
nitarnego na szkodę Miejskiego Ośrod 
fca Zdrowia. Sprawców nie ujęto.

„.i bieliznę
(I) Z mieszkania przy rynku Nr. 2 

skradEiiOffio na szkodę Szczęsnego Sta 
atiStowa większą ilość garderoby. Su­
ma strat -według ceny przedwojennej 
wynosi Ok ci o 1000 2t. sprawców nie 
Ujęto.

! baw ią w e W rocław ia, aby nazajutrz 
! udać się do Dzierżoniowa i innych 
j miast Dolnego Śląsua.
| W związku z  tym odbyła się w  so- 
botę wieczorem  w  hotelu „M onopol"

: konferencja prasowa, w  której wzię 
I li udział przedstaw ienie m iejscow ej 
i  prasy: „S łow a Polskiego", „Trybu- 
; ny D olnośląskiej" 1 „N aprzodu".
1 Qd pierw szych chwil nawiązano bli- 
j ski, nieomal serdeczny kontakt. G o- 
[ ście bułgarscy żywo interesował: się 
stosunkami w  Polsce na Dolnym  

J Śląsku, polscy dziennikarze ze swej 
! strony zasypywali ich pytaniami na 
| temat ustroju i stosunków -zagranicz- 
: nych Bułgarii. W  przemówieniach 
! pełnych prostoty i serdeczności pod- 
i kreślono konieczność wzajem nego 
1 zbliżenia i bliższego poznania się 
. narodów słowiańskich. W ieczór upły 
nął w  miłym nastroili, dalekim cd  
sztywności oficja lnych zebrań. Przy 

• rozstaniu goście serdecznie zapra­
szali polskich dziennikarzy do Buł­
garii. (ŁO)

Początsk „Sini i e r z a “
W dniu wczorajszym odbyło się we 

, Wrocławiu na Pku. GrsabM nad Odrą 
otwarcie Drt Monza. Pnzybyły wielo- 

| tysięczne tłumy. Na Odrę spłynęły jed  
I mostki wodne biorące udział w spły­
w ie do Szczecina.

Po odegraniu Hymnu, nastąpiło 
‘wyciągnięcie flagi na maszt. Następnie 
odbyło się ciekawe widowisko, wyko­
nane przez jodan z zespołów, udają­
cych  się do Szczecśna. O godzinie 10 
wieczorem zapłonęły ogjnie i  odbyła 
się uroczystość wtaraiców, urządzona 
przez harceriki wrocławskie.

W dniu dzisiejszym odbędzie się 
'Msza ś>w. na pckłedzće statku, po 
czym ruszy Odrą spływ do Szozaea- 

' na.

Monumentalny film
historyczny pt.

PIOTR I
od dnia 23. 6. 1947

wyświetla RlOO »0BBA^  
B i t i i l a i a j u  3 2

Dojazd tramwajem do Dworca Głów­
nego Nr. 2, 4, 10i
-Początek seansów o godz. 16, 18, 20, 
■w niedziele •) święta o godz. 14. 16, 
18, 20. K 1916

KOMUNIKATY
I PROGRAMY

Teatry
Państwowy Teatr Dolnośląski

W niedzielę, dmia 22 bm. o  godz, 
HM ej „Uczeń diabla" z Ireną Górską 
i D. Damięckim.

Lalki i Aktora
W poniedziałek, dmia 23 bm. o  godz. 

12-tej „Jak Sewerysio nauczył się ta­
bliczki mnożenia". Przedstawienie 
zamknięte dla sekoły n f. 20.

Kina
„SLĄSK" — film prod. ameryk. „Se­

renada w dobnie Słońca". 
„W ARSZAW A" — film prod. szwedz.

„Nauczycielka baw: się".
„ODRA*1 — fiim prod. poi. „Skłama­

łam".

W y p a d k i . . ,  k r a d z i e ż e

Muzeum Wojska Polskiego w 
Warszawie postanowiło założyć w 
■naszym mieście swą filię. Przy go to 
wania w tym kierunku posunęły się 
już rak daleko, że w dniu 1 wrześ­
nia, w rocznicę napadu Niemców 
na Polskę, nastąpi uroczyste ot war 
cie nowej placówki kulturalnej.

Muzeum W P. we Wrocławiu obej 
mować będzie 3 działy. Dział pierw ! 
szy obejmie historię WP. do końea 
X I I I  wieku, dział drugi wiek 
X V III, XIV i XX do roku 1921 
(mundury), zaś dział trzeci czasy 
najnowocześniejsze. W  dziale trze­
cim, najbogatszym, znajdą się m.

inn. materiały, dotyczące wojny do 
i nowej w Hiszpanii, kampanii wrze 
óuiowej, odrodzonego WP. w ZSRR 
walki Podziemia z okupantem itp.

Muzeum mieścić się będzie przej 
ściowo w Starym Ratuszu, w któ­
rym MRN m. Wrocławia oddała na 
ten cel pięć sal.

i . Odpowiedni gmach na pomiesz­
czenie Muzeum jest przewidziany w 
śródmieściu, jednak wymaga odpo­
wiedniego remontu. Stałe pomiesz­
czenie Muzeum WP. znajdzie w 
tym gmachu dopiero w roku przy­
szłym. (—)

Muzeum WP we Wrocławiu

W mieście naszym bawi w yciecz- i 
.-ca dziennikarzy bułgarskich, którzy j 
brali udział w  M iędzynarodowym ; 
Zjeździe Dziennikarzy w Pradze, a j 
teraz na zaproszenie Mm. S. Z. zw ie- j 
dzają Polskę. Są to: Stoine Krostew, i 
redaktor pisma ,.Oteczestven Front", ; 
Tenin Stojanow („Robotn czesko j 
dieto"), Borys Kincznków („Zem ie- \ 
dielsko znamię"), Stefan W a silew 1 
(,.Izgrew“) " i  L ików  Aleksander, re- ! 
daktor trzech tygodników, w ydaw a- ! 
nych w  języku rosyjskim , angieskim 
i francuskim. Goście zwiedzili W a r-, 
szawę, Katowice, Kraków7, obecnie i

Wrocławska Izba Przemysłowo- 
Handlowa, ogłosiła do kupie-ctwa 
odezwę, którą w całości podajemy:

„Wkraczamy w okres zapowie­
dzianej przez Rząd walki o uzdro­
wienie stosunków panujących w 
handlu.

Jak stwierdził Minister Przemys 
łu i Handlu, jedną z przyczyn, ogól­
nego wzrostu cen jest obecność w 
„mieście drapieżnego i często szkód 
liwego kapitału spekulacyjnego".

Kapitał ten występuje obok zor­
ganizowanego, pracującego na zdro 
wyeh zasadach prywatnego prze­
mysłu i handlu, przerzucając na 
niego szkodliwe skutki swej działał 
ności.

Nadszedł za tym moment, w któ­
rym należy zwalczyć w sposób zde­
cydowany elementy spekulacyjne. 
Należy jasno określić pozycję sek­
tora prywatnego, jako czynnika 
konstruktywnego {/ twórczego w od 
budowie naszego życia gospodarcze­
go-

Wymaga tego dobrze zrozumiany 
interes własny oraz obowiązek oby 
wateiski.

Współdziałanie samorządu gospo 
darezego przemysłowo-handlowego 
z dyspozycjami Rządu pozwoli na 
szybkie i sprawne zbudowanie ca -. 
lego aparatu handlowego, który,1 
jak oświadczył Minister H. Minc, 
„mógłby państwowe towary po pań

Dziennikarze bułgarscy
we Wrocławiu

i najmniejszych podsiaw do jakich­
kolwiek zarzutów".

IZBA
‘ PRZEMYSŁOWO - HANDLOWA 

WE WROCŁAWIU 
Wyrażamy nadzieję, że kupiect-

wo tutejsze odpowie zgodnie na a- 
| pel Izby Przemysłowo - Handlowej 
• i wystąpi ostro przeciw tym elenten 
1 tom spekulacyjnym, które podważa 
ją jego dobre imię, i przez ■współ­
pracę z czynnikami rządowymi 
przyczyni się do szybkiego ziikmdo 

i wania spekulacji i pa-skarsiwa. (—)

stwowej cenie sprzedawać robotni­
kowi i inteligentowi".

] Wzywamy przeto cały prywatny 
przemysł i handel oraz Zrzeszenia 

j Kupieckie i Przemysłowe do w*pół 
. pracy oraz do podporządkowania 
I się zarządzeniom Rządu, aby w ten 
| sposób czynami zadokumentować 
j-swój wkład.
J Jednocześnie wyrażamy przeko­
nanie, że przeds t a w i ciele zrzeszo- 

jnęgo przemysłu i  handlu prywatne- 
] go w zrozumieniu nakazu chwili w 
| sposób zorganizowany ustosunkują 
się do poczynań Rządu i nie dadzą

s w w  kopiec v i  w c a c  ze sp e a s ii.



E  s o f #  i g i f o w e i

Z a b ó jstw o  ż o n y
W Sądzie Apelacyjnym rcapatrywa 

aa była wczoraj apelacja ob. J. G. 
ńtoaaaaaego wyrokiem Sądu Okręgowe 
go m  zabójeiiwo żomy na ketę 12 lat 
więzienie, z zastosowaniem amnestii 
— na lat 8.

Sten rzeczy przedstawia się nastę­
pująco: Oddwwna już między małżon 
keami G. panowały niesnaski. Oskar­
żony nie miał żadnej pracy, a prócz 
tęgo był notorycznym pijakiem, prze 
pijał pieniądze zarobione przez żonę, 
ofcradał ją  z garderoby i za uzyska­
no ze sprzedaży pieniądze kupo-wał 
wódkę, robił aiwantury po pijanemu 
i  odgrażał się, że żonę zabije. To 
wszystko małżonka opowiadała sąsie- 
.dom mówiąc, że w obawie o swe ży- 
ete> zmuszona będaie porzucić męża.

Pewnego dnia do drzwi mieszkania 
aątóf.do zapukał oskarżony i prosił go, 
aby pomógł mu otworzyć drzwi do 
jego rmetekenie, bo zgubił klucz, a 
jest niespokojny, co się słało u nće- 
Igo w demu, gdyż nocował u niego 
(pewien Ukrainiec, przygodnie pozna 
gry, dc którego nie miał zaufania. 
(Gdy otwarto drzwi, znaleziono zwło- 
k l żoiiy G. — porąbane siekierą.

Pociągnięto G. do odpowiedzialnoś- 
id i  Sąd Okręgowy, ńie dając wiary 
jjeĘO wersji o nocującym Ukraińcu, 
IwiymłeiŁyi wyrok skazujący go za 
zbrodnią morderstwa.

Rozprawce apelacyjna n ie wniosła 
nowych momentów _ d-o spra wy, ale i 
E&e potiwderdziłe zeznań oskarżonego. 
Prokurator, eczkolwiek nie przeczył, 
fee akt cekarienia opiera się główmte 
na poszlekacłi, zeżądał zatwierdzenia 
iwyrcfeu. Obrońca kładł również na- 
icisk na „pccateikowy" ćbaraikter spra 
«?y i  'wskazując na brak wszelkich 
dowodów rzeczowych oraz istotnych 
motywów, któreby oskarżonego miały 
popetenąć do zbrodni, żądał ur.icuv.n- 
taienia swego klienta w mysi zasady, 
ć e ' lepiej uwolnić śtu witanych, niż 
ukazać jednego niewinnego.

Sąd po dłuższej naradzie nie u-w- 
aględmił wywodów obrońcy, zaznacza 
tjąe m. in. w motywach wyroku, że 
krwawe plamy na ubraniu oskarżone

go — dostetectarie potwierdzają jego 
iwónę i zatwierdził wyrek Sądu Okrę­
gowego.

U. Ł. K-1789

Z A K U P I M Y

1. Kamionkowe pompy kwasoodporne uszkodzone)

2 . Pompy efconitowane (tylko w dobrym stanie)

Zgłoszenia kierować pod adresem
Sztandarowa Fabrtika Półproduktów Organicznych

„ R O K I T  A “
Brzeg Dolny k/Wrocławia, po w. Wołów

K l i l i i

KU PC Y B RANŻY M ATERIAŁÓW  BUDOW LANYCH
W zwłągfcu z  reonganizBoją handlu materiałami budowlanymi, prze­
wodniczący tej branży pnosi wszystkich zataierescwanych o jek  r.aj- 
rycMejeeie znoszenie się celem dokonania r-ejestrecjd.

Zainteresowani kupcy winni zgłosić się do dnia 
30 czerwca 1947 r, w Dolnośląskiej C e n t r a l i  
Handlowej we Wrocławiu — Rynek 8 ómó

SPOŁEM"
OKRĘGOWY ODDZIAŁ SPOŻYWCZY
uje WROCŁAWIU, ul. KLĘCZKOWSKA 52

ZAWIADAMIA
wszystkie Oddziały Powiatowe, 
Spółdzielnie i P. T. Odbiorców

że zgodnie z  zarządzeniem Ministra Aprow izacji w  spraw ie inwentary­
zacji towarów na dzień 30.V I 1947 r.

Biura i magazyny będą nieczynne w dniach

od 29. VI do 4. VII. 1947 r. włącznie
Magazyn Włókienniczy będzie nieczynny w dniach

od 22. VI do 4. VII. 1947 r. włącznie
K1908

C E N N I K
Zarząd Miejski m. Wrocławia, Oddział Aprowizacji i Handlu po­

daje do powszechnej wiadomości, ceny wolnorynkowe artykułów spo­
żywczych obowiązujące na terenie m. Wrocławia. Ceny ustaliła Miej­
ska Społeczna Komisja Cennikowa w duiu 20. (i. 1&17 r.

Ceny wchodzą w życ-ie z dniem 23. d l i i i ?  r.

Masło śmietankowe 1 kg . . ,
Masło wiejskie !  kg . . . , ,
Mleko pełno-tłn-ste .1 litr . . »
Mleko kwaśne „rozbite" 1 litr .
Mleko kwaśne „nierozbite" 1 1 
Śmietana słodka pełli oi his la .
Śmietana kwaśna pełnotł. 1 litr 
Cena obiadów popularnych łą­

cznie z obsługą .

Cena hurtowe Cena deteteczna
zł 4S0 zł 510
zł — zł 380
zł — eł 30
z ł —  - zł 30
z ł — zł 35
zł — z ł 150
zł — zł 130

zł 80

K-1913

ZA PREZYDENTA MIAST W ROCŁAWIA 
(—) Mgr Jakubowski .

Dyrektor Resortu Administracyjnego

W  związku z zarządzeniem Urzędu W o jew ódzkiego L. dz. Apr. V/3/467/47 
z dnia 14.V. 47 r. o  podawaniu w  stołówkach pracow niczych przynaj­
m niej raz w  tygodniu dania z dorszy.

M a  Rybia Oddział we M a m i e ,  i  B orow a z, h n
prosi ZARZĄDY WSZYSTKICH STOŁOWEK

na terenie w ojew ództw a ó jak-naj szybsze nadesłanie zgłoszeń z  nastę­
pującym i danymi:

1. Dohładny adres stołówki;
2. Ilość w ydaw anych dziennie obiadów;
3. Dnia w  tygodniu najbardziej odpow iadającego stołówce;
4. Zapotrzebowanie dorsza w  kg.
Po otrzymaniu zgłoszeń nastąpi natychmiastowe uzgodnienie p i­

śmienne lub przez akwizytora szczegółów  « dostawa dorsza. K192G

KUPIĘ samochód hulajnogę w dobrym 
stanie, ceną obojętne. Wiadomość, Wro 
elew, ul. Pomorska 19 m. 15 w godz. 
od U  — 13. 5440

WYTWÓRNIA Wód Gazowych, kom­
pletnie urządzona i wyposażona, cen 
team Wrocławia do sprzedania. Wia­
domość: Wrocław, Ruska 47 firma
„Krynica". 5522

LOKAL 4 ; pół pokojowy z komfor­
tem, bez mebli, odstąpimy za zwro­
tem kosztów remontu . Wiadom. M e-
tejiki 3 m. 5. • SUS

LEKARSKIE
W CHOROBACH WENERYCZNYCH
I PŁCIOWYCH, wznowił przyjęcia pc 

j chorobie lekarz Janusz Lesinski i przyj 
jm uje codziennie od 2 — 6-tej popołud 
i nriu. WROCŁAW, CHROBREGO 20,
II PIĘTRO (OBOK DWORCA ODRY),

K  1870

SKLEP z mieeakenicm odstąpię, ta­
nio. Wrociawczyka 38. róg Pcanańczy 

jka. 5464-a

M i i  IW M H  
P iw iiis fli U e g M e

OdeąiaJ we. W rocławiu, Rynek 5  
przyjm ie księgowego (księgową) na' 
stanowisko referenta płac, statysty­
k i i  sprawozdawczości. Pożądana 
znajom ość maszynopisma. Zgłosze- 
ats, przyjm uje Referat Personalny 
Oddziału C.Z.P.P.W. w e W rocław ia, 
Rynek 5, w  godzinach urzędowych.

K1910

Lisia dyżurów lekarzy Ubezpieczaini Społecznej
na miesiąc czeruiiec 1947 r.

22.VI.1947 r.

j ADAPTER ze zmieniaczem kupię. — 
i Zgłoszenia. Wrccłaiw „Słowo Fodskie" 
1 pod „DiObrysten". 3489

NA1KA

Lekarze dom ow i -
r.k-Bw-‘S zosów  »>¥fct<te]?meTz ul. Kniaziewieza 28 III p.

Obw. II Dr. Kozaczyńska Halina ul. Nowowiejska 98
Obw. III Dr. Pilewska Zofia  ul. R eja 25-3
Obw. IV  Dr. Cieszyński Franciszek ul. J. Dąbrowskiego. 30

Lekarz specjalista ginekologii i położnictwa
Dr. Oroński W łodzim ierz _ul. Sm oluchowskiego 24

Lekarz. Naczelny 
Ubezpieczalni Społecznej 

K1608 DR- J- KOSIŃSKI

PRZEWIJANIE ,
motorow

elektrycznych i dynamomaszyn, m o­
torków  gram ofonow ych i fryzjer­
skich  w ykonuje firm a Płektro Radio
Postąp, W rocław, Wygodna 12a róg 
N ow ow iejskiej. 5512

CENNIK OGŁOSZEŃ

OGŁOSZENIA W TEKŚCIE: do
100 mm. zŁ 50 za ł  miń. przy 
szer. 1 szp., od  101 do 200 nim. 
zł. 60 za 1 mm. przy szer. 1 szp., 
pow yżej 200 mm. zł. 70 za I mm. 
przy szer. 1 szp. OGŁOSZENIA 
Z A  TEKSTEM : do 100 mm. zł. 
35 za 1 mm. przy szer. 1 szp., od
101 do 200 mm. zł. 43 za 1 ram. 
przy szer. 1 szp., pow yżej 200 
mm. zł, 55 za 1 min. przy szer. 1 
szp., OGŁOSZENIA DROBNE — 
poszukiwania rodzin i osobiste; 
za 1 słowo zł. 15. K am łlowe za 
1 słowo zł. 20. Poszukiwania pra 
cy  za 1 słowo zł. 10. Zguby i u - 
nieważnienia za 1 słowo jB. 15. 
NEKROLOGI: do 50 mm. zł. 30 
za 1 mm. przy szef. 1 szp., od 
51 do 100 mm. zł. 40 za 1 mm. 
przy szer. 1 szp., od 191 do 150 
mm. zł. 60 za 1 mm. przy szer. 
1 szp., pow yżej 150 mm. zł. 80 
za  1 rhrn. przy szer. 1 szp. Z a­
strzeżenie miejsca w  tekście 109 
proc. drożej. Zastrzeżenia m ie j­
sca za tekstem 50 proc. drożej. 
Ogłoszenia niedzielne i świąte­

czne 30 proc. drożej.

OKAZYJNIE zakupię pasy teansm-isyj 
54 iM 'Ó kę§6'ba 5 — 9 cm.-Mechanicz 
ńy Zakład Stolarski, Koścduaa&i 149.

54S8-b

HANDLOWE kursy korespondencyjne 
j — księgowości — matematyki — erga- 
jnizacii. Zgłoszenia: Wrocław 1-den,
i Skrytka pocztowa 50 fi(03a

PERUKI tentrafofc i dla - lałeSf,' znacz­
ki pois-kie, 2agrenicz.r.e, ckazyjnie 
tęrŁeaem. Wrocław, Łużycka 2S, I p, 
bocsmia Osob&wickiej, tram-waj 8.

ROWER DAMSKI, bardzo dobry stan 
Bolesława Chrobrego 18 m. 2. 5514

OGŁOSZENIE O PRZETARGU
Dyrekcja Szkoły Przysposobienia Przemysłowego Nr- 17 w Bielawie o- 

głaaza dwa .przetargi nieograniczone:
1) Na dostawę 2 maszyn do pisania:

e) 1 maszyny biurowej z wałkiem normalnym,
b) 1 maszyny z długim wałkiem o  .rozmiarze od 60 do 66 cm.

2) Na dostawę 5 maszyn do szycia.
Oferty w zalakowanych kopertach r.eleży składać, względnie przesiać 

pocztą ne adres. Wyda. Szkoin. Zew. Państwowych Zakładów Przemysłu 
Bawełnianego Nr. 1 w Bielawie przy ul. Bieruta 19, - pokój 74, Gmach 
Główny do dnia 80.6 47 r.

Otwarcie komisyjne nastąpi w tym samym dniu o godz,- 12. Dyrekcja 
Szkoły zastrzega sobie dowolny wybór oferenta oraz .unieważnienie prze­
targu bez. podania przyczyn. DYREKCJA S. P. B. Nr. 17
5501 w Bielawie

Z POWODU oborc-by .odstąpię sklep 
galanteryjny z pokojem. Wiadomość: 
'.P-iaetowś&a -36, galanteria. 3551

SPRZEDAM kompletne urządzenie do 
wyrobu lodów. Wiadomość, W rocław, 
Al. Słowacfciego 19, cfcok Wojewćdz- 
.trwa. — 5543
FILATELISTYCZNE zmaczlk-i kupuje 
— sprzeda je, skłep piśmienny, W foc- 
ław," Siełtaa -50 (wejście ul. Henryka 
Prewego). K 1921

i ANGIELSKIEGO udzielam, dc-świad- 
j czcńy pedageg, wietadetni tłumacz, 
i Daszyńskiego. 15, m 12 — pomiędzy 
115 e 1S 549T

K(V/,N|---------------------------------------------
J FOTOGRAFIE nagrobkowe (porcelłl-
! nowe)-wykonywa ,.E1-Cha-Fiłm“ , War 
jszawa. Jerozolimskie 27, Prowincję 
; formujemy listownie K 17:

NIKLOWANIE ostrzenie, uskutecz­
nia firma ..Wanfce’ Kuźnicza 29b 
obok Uniwersytetu 506=

POSAD POSZUKUJĄ

TECHMCZKA dentystyczna posruku- 
je  pracy. Oferty; pod „Techanczka" do 
Redakcji „Stawa .Polskiego'.*. . . 5475

FOTOGRAF, laborant, retuszer, poszu 
kuje pracy. Oferty pod nr. „77“ . 5520

-KĄiit-swA. wie«v.nych piór. Specjal­
ność Pelikany Tablice emaliowane- 
Pieozątk,’ kauciu towe, metalowe, su­
che Prace grawerskie: Szybko, solltc 
nie Adam Wronecki Wrocław Trau­
gutta 69 ną .2 l,o  K1787

. PIECZĄTKI, godła emaliowane 1 me- 
i talowe, szybko i sóiidnie — W ytwór- 
| ńia Pieczątek — A-dzm Kapela — Wro 
! cłsw. Szewska 66 07 5273

. PIEGI, plamy, cipalemiżnę usuwa 
i krem „Rio - Rite" Olszewskiego. Żą­

dać wszędzie. — K 1874

GIMNAZJOM i LICEUM
P m y s i m  M t i M e

ui ŚW ID N IC Y
o g ł a s z a

WPISY •
na rok szkolny 194 <73 do klas 1 i 
2 -ej Gimnazjum i 1-ej Liceum, nau­
ka i utrzymanie w  internacie

Zgłoszenia i inform acje:
ŚW IDNICA, pi. Lenina 7. K1864

mmmmmmmmmmmmmmmąmmrnmm j i n ż y n i e r  — c h e m ik , zdolny orga- j
O f i l l l S Z E N i A  D P O S ^ i E  Hizatcr, spec. synteza mv. organ„ udo ;

ag st"* ickanatande produkcji, wykorzystanile j
cdipadików, zmieni pc-sadę. Łaska we 
wyozereujące oferty ped „Inżynier", ; 
dc Redakcji „Staw® Polskiego". 5454HANDLOWE

AGAR — agar kupujemy stale .,Łe- 
chia", Warszawa, Jakubowska 18,

K-1655

S ZO FER -H EC K iN IK  
dobry fachowiec

p o s z u k i w a n y

Zgłaszać się: „Czytelnik" —  Wydział 
Kolportażu, uł, Kościuszki 51,

K1915

KSIĄŻKI polskie, niemieckie nauko­
we kupuje, sprzedaje Księgarnia Nau­
kowe. Wrocław Wita Stwosza 3.

K-1576

WÓZKI: — autka 1 sportowe oraz za 
bawki w dużym wyborze poleca: „Raj 
Dziecięcy", Wrocław, ul. Szczytnicka 
nr. 46 (dojazd tramw. „1“ do Placu 
Grunwaldzkiego"). 4S36

SPRZEDAM kompletne urządzenie fa­
bryki lemoniady. Oferty pisemne: Pru 
szków, Mickiewicza 4 — 7,- Wójcie 
ehewski. K 1797

DKW 200-setkę w pierwszorzędnym 
stanie bez ogumienia- sprzedam. Sę­
polno, ul. Nulla 15 — 1. 5480

OSOBA starsza zajmie się .gospodar­
stwem pojedynczej osoby. Oferfy „Sto 
wro Polskie" pod Nr. „1910". 5542

WOLNE POSADY

POSZUKUJĘ osoby młodej, inteligent ; 
nej, do łatwej pcmiocy w domu i o- i 
grodzie. Szczegółowe ofer.ty do „Sło- ; 
wa Polskiego" pod Nr. „5507“ . 5->07 ,

P O T R Z E B N Y  ogrodnik wyfewalifiko- J 
weny ne kwiaty i warzywa, starszy , 
semot-ny, do średniego zakładu ogred | 
niczego. Mieszkanie, utrzymanie i pen i 
sja. Zgłoszenia do „S łow a" pod „O - j 
grednik". - 5»44 ;

mummmmmmmnmmmmrn

LOKALE
POSZUKUJĘ 2 pekoje, łazienka. — i 
Zwrot kosztów. PI. Legmćcki 1. Sklep 
żelazny. 5526 I

OGŁOSZENIA
do .Stówa Polskiego" . wszyst­
kich innych czasopism w Pol­
sce przyjm uje Dział Ogłoszeń 
„Słow a Polskfee.T Centrala: Wro 
claw. u;. Krui>n:c/-! 13 (5-sze 
ptr.) teł. 27-54 codziennie z w y ­
jątkiem świąt od godz. ti— 16- tej. 
Oddziały Leatiiia: Grodzka 3-4 
Jeienia Góra: ui. Kniejowa 18, 
Kochanowsk euo i  1 Maja 18. 
W ałbrzych Słowackiego 16. 
K łodzko: Rynek, Bolesława Obro 
brego 2 Zegań: Rynek 35. Księ­
garnia Wl Muszyński, Kamien­
na G óra: Księgarnia ,'Tzyteinik*" 
Swidnica: Odd/. red adm. F u- 
łaskiego ii ks.ęgarma Czytel­
n ik" Rynek 43 W ołów; księgar­
nia koła O/.Yte.n ■:« Dzierżo­
niów : k sięgtrn a  •Czytelnik"
Oleśnica: księgarń a Czytelnik* 
Rynek 49. « r »e s : księgarnia M- 
Wajs. Bystrzyca; S '. Fudatej,
Okrzei 1 Wr-iclaw t.eśnsł, 
Srodzka 25

F-61170 W ydaw ca  Sp ,«v . zyte iń lk "
Redaktor N aczelny:, Teoftl Witek. Naczelny przyjm uje w poniedziałki, środy t piątki co a-d?. 12—  13-te*
Adres Redakcji i W ydawnlctwą: W rocław, ul. Krupnicza 13 -  tek Redakcji 27-55, teL  ̂ O b iorem  na m iejscu 90 złotych mies lięcznie. i przesy.ku uocztową 97 iŁ
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